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I ·p1;zeciw uchwałom konferencji londyńskiej 
_WĄRSZAWA (PAP). Na notę polską. w sprawie uchwał konferencji londyńskiej odnośnie 

l\'lemtec, złożoną. pnez ambasadnra R. J'. w\\'aszyngto.nie dnia 18 czerwca 1948 r. w De
partamencie Stanu, Rząd Polski otrzymał odpowiedź, którą podajemy w streszczeniu. 

Rząd Stanów. Zjednoczony<;h usilnie dą~ył miec i że wymiana handlowa między wschod 
d~ ~s:ągnięcia czteromocarśtwowego porozu- ni ą i zachodn i ą Europą nie ulega ogranicze
m·en1a w sprawie Niemiec. Ponieważ wysiłki ni-Om oraz, że Stany Zjednoce:one są zain,ere
te pozostały bezskuteczne w następstwie sta- sowane w zagad!11eniu bezpieczeństwa i w 

. nowiska Zwi ązku Radzieckiego, prizeto rząd zapobieżeniu odnowienia się agręsji Niemiec. 
Stanów Zjednoczonych czuje się uprawnionym Rząd polski zmuszony jest jednak stwier-

. do porozumienia się z poszczególnymi mocar- dzić, że fakty będą.ce wyrazem pt.>lityki Stanów 
s t~ami, okupującymi Niemcy. Zjednoczonych, nie p<Postają w zgodzie z p<>-
Rząd Stanów Zjednoczonych podziela pogląd wyiszyml oświadczeniami. Uchwały konferen

rządu polskiego, że zasoby Niemie:: winny być cji tnJiiłyńskiej nie czynią. zadość zasadr>m, 
użyte dla odbudowy całej Europy, a nie tylko które rząd Stanów Zjednocz<>nych uważa w 
jej części. swej nocie za odpowiadają.ce jego życzeniom, 
Rząd Stanów Zjednoczorrych starał się też argumenty zaś, p.rzytocz':>De dla usprawiedJi. 

stworzyć warunki, sprzyjające utworzeniu de- wienia uchwał londyńskich nie uzasadniają 
mokratyciz.nego państwa niemieckiego, kt:J:e działań, które przeczą sprecyzowanym w nocie 
by było zdolne pomóc w odbudowie zntszcto- oświadczeniom· Stanów Zjednoczonych, 
ny~h kraiów europejski::h bez zagrożenia bez- R. ząd Stanów Zi'ednoczonych ·nie kwestio-
pieci"!ństwu innych narodów. Rząd ~tancw 
Zjedn.>czonych nie dążył do podzh.lu Niemiec nuje, że uchwały konferencji londyńskiej 1110-

. dni Europy i ubolewa nad obecnym s•.anem stały powzięte w wyniku odstąpienia od z.a-
podzialu Niemiec. sady regulowania problemu niemieckiego na 

Odmowa rnektórych krajów, ląc.zinie z Pol- płaszczy~nie porozumienia w Radzie Ministrów 
ską, uczest11icze.nia w planie odbudowy Euro- Spraw Zagranicznych i Sojm;zniczej Rad~ie 
py, ograniczyła możliwość zastosow8lllia tego Kontroli w Berlinie. Argumenty re:ądu Stanow 
planu w stosunku do tych krajów. Zjednoczonych o niemożności osiągnięcia po-

rozumienia wszystkich 4 mocarstw nie wy
jaśn i ają sprawy. 
Konferencję Ministrów Spraw Zagranicznych 

obradujące nad sprawą traktatu pokojowego 
z Niemcami do ostatniej konferencji w grud
niu 1947 roku w Londynie włącznie, przyno
siły wielu uzgodnit.>nych postanowień, 

Jedynie sprzeczne z oslągniętym1 porozu
mieruami, jednostr.onne pociągnięcia w Niem
czech zachodnich utrudniały realizację wysil 
ków, zmierzających do rozwiązania problemu 
niemieckiego na słusznych i zgodnych z uchwa 
łami poczdamskimi zasadach. 
Rząd polski nie może w każdym razie 

przejść do porządku nad pominięciem żywot· 
nych interesów narodu polskiego, który wysnu 
wając wnioski z tragicznych doświadczeń 
przeszłości z najgłębszym niepokojem spoglą· 
da na rozwój wypadków w Niemczech zachod
nich, jaki znalazł wyraz w decyzjach konfe
rencji londyńskiej, Naród polski, który nie 
bacząc na ciężkie ofiary walczył w obronie 
wspólnej sprawy sojusznicze}, nie może pogo
dzić :i elementarnymi wymogami słU~zności 
pominięcia swoich interesów w dr<>Uze jedno
stronnych faktów niezgodnych z wyrażnymi 
robowiązan.tami Stanów Zjednoczonych. 

O~nosi , się to ~ szczególności do spraw 
bezp1eczenstwa, które - jak już wyżej wspom 
niano - mają. dla narodu polskiego, sąsiadu
jącego z Niemcami tak istotne znaaenie I któ
rych, .zdaniem rządu ]>Olskiego nie m&ina oder 
wać od problemu demokratyzacji narodu nie
mieckiegp. 

Od~osi. s!ę to dalej do sprawy kontroli pro 
dukcJ1 ciężkiego pre:emysłu 6 zapobieżen'ia 
-Odrodzeniu supremacjł g~podarczej Niemiec 
i ich dominującej roli w Europie. 

Wobec łącz~nia w n-Ocie rządu Stanów Zje 
dnoczonych sprawy uchwał kl>nferencji lon
dyńskiej z E. R. P. (skrót ten oznaczil t. zw, 
plan Marshalla). rząd polski musi stwierdzić, 
że plan ten Jest oparty na inicjatywie Jedne
go tylko państwa 1 nie mme być związany z 
likwidacją. stanu wojny z Niemcami, jak rów 
nież _nie może wpływać na loompetencje, za
strzezone organom powołanym zgodną. wolą 

mocarstw dla uregulowania probelmu, niemiec 
kiego. 
Rząd polski nie może zgodzić słę z poglą

dem, jakoby plan ten stał się czynnikiem de
cydują.cym w zatatwien!u tych problemów, 
które regulują. inne układy międzyna.r-Odowe 
oparte na postzanowaniu wzajemnych :praw. 
Takie postawienie spra~mmi prowadZlć do 
jednostronnego naruszenia wiążących umów 

• Ograniczenie zastosowania tego plalilu tył- --------------------------

Oświadczenie Togliatti'ego fyi!:r~~~~=:iLEr~:i~~s~~ ko do zachodnich" Niemiec lllie odpowiada. ży-
czeniu Stanów Zjednoczonych. Fakt jednak, że 
usiłowania Stąnów Zjednoczonych. zmierzają-

--c.e cło odbudowy Europy zastały zesrodkowane 
YT zachodniej Europie łącznie z zacho<lnimi 
Hiemcami, jest wynikiem stanowiS<ka niektó
rych · krajów europejskich, k·tóre nie przystą-

propozycja skierowania protestu pod adresem 

piłv do planu. · 

RZYM. PAP. W dzienniku „Unita" opublikowano pierwsze !trótkie. oświ_adczenie blnego rządu. Protest skierowany jest właśnie 
Palmiro Togliatti'ego. Togliatti wyraża przede wszystkim ~odz1ęko:wame c~rurgom, do tych rządów, które stosują i popierają, po
prof. Valdoniemu i Frugoniemu, bez kto rych pomocy - Jak stwierdza, nie udało- litykę Jednosb:onnych faktów ze s7iltodą in
by się przypuszczalnie uratować jego życia. • . • , nych upra'Wlłionych państw, a w szaególności 

Togliatii· dziękuje również wszystkim osobom, pod ktorycJt troskliwą _op1e~ą zn~J- krajów, które najbardziej w <>Statniej wajnle 
dowal się w szpitalu, a także tym wszystkim we Włoszech 1 poza gramcam1 kraJU, ucierpiały. 
którzy okr.zali dowody pamięci. • Dlatego też rząd polski podtrzymuje swóJ 

o&wiadczenie Togliatti'ego kończy się słowami: „Nie cznję się jeszcze. w 'l!elni sil, protest wyrażony w nocie z dn!a 18 czerwca 
.iednakźe niebezpieczeństwo już minęło, za pewnia,m wszystkich towarzyszow, ze w od- 11948 r. przeciwko decyzijom konferencji lon-
11owiednim czasiP, zna idę się z-n01vu na m oirn posterunku". dyńskiej trzech mocarstw. 
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Stany Zjednocz.one, które dWukrotnie. były 
wci ągm~te w wojnę z Niemcami, są żywo za
inter.esowane zapobieżeniu nowe1 agresji nie
miec~iej. Moment bezpieczeństwa zos·tał u
w:iględniony w naradach londyńskich. Uchwa
łv londyńskie dzięki postalllowieniom w spra
w;ie Zagłębia Ruhry i problemu . bezpieczeń
stwa. 6twarzają środki przooiw odbudowie nie 
mieckiego potencjału go6podarczego dla celów 
agresji. 

Zdaniem rządu Stanów Zjednoczonych pro
crra:n odbudowy i Niemiec zachodnich nie wy
łącza mo_żliwośd 6tosunków handlowych ze 
W~hodni ą Europą. lecz przeoiwnie, dąży do 
pop.erania takich stosunków dla ogólnego do

Nowy dekrel o najmie lokali 
Podwyżka komornego tylko dla inicjatywy prywatnej. Fundu„ 

bra. sze na akcję remontu budynków 
Zastrzei enia rządu polskiego co do niedo

€ta tecznego uwzglę:dni enia w programie dla 
zachodnich Niemiec interesów krajów, kitóre 
na jbardziej uc i erpiały w na6tępstwie agresji 
ni emieckiej i protest Rządu Polskiego przeciw 

. pominięciu czterostro=ego mechanizmu, win
nv być, zdani em rządu Stanów Zjednoczonych. 
sk: erowane pod adresem innego moca11Stwa 
n.i ż Stany Zj ednoczone. 

Odpowiedź Polski na notę US.A 

WARSZAWA rPAP). „Największym sulfcesem nowero dekretu o najmie lokali 
j€st to, że nareszcie będzie można myśleć o poprawie warunków mieszkalnych w 
domach objętych publiczną gospodarką Io icalami" - powiebi«ł minister odbudoW?', 
prof. M. Kaczorowski na konferencji prasowej w prezydium rady ministrów w dmu 
29 b. m. · 

NOWY DEKRET jest próbą rozwiązania budowy. Powoduie to, że brak ;est środ
głównych problemów zagadnienia czynszo ków na remonty i bieżące konserwacje. -
wego, z pozostaw•eniem na boku takich Budynki mieszkalne znajdują się w anty
problemów, jak np. bieżące utrzymanie sanitarnych warunkach, narasta przy tym 

W odpowiedzi na powyższą notę amha~a- nieruchomości mieszkalnych. Dekret w ni- proces niszczenia. Minister przytoczył da
dor R. P. w Waszyngtonie, Józef W' ni ·~"'"' r:z, czym nie dotyka świata pracy, wprowadza ne z gospodarki lokalami w Łodzi, gdzie 
złożył na ręce podsekretarza stanu Lo ·.re ta w n&tomiast wyso~ie stawki czynszu dla tzw. Zarząd Miejski administruje zgórą 7 tysią-
dnin 29 bm . notę o następują:ym hr.zm .„n i·1: !lektora wolnorynkowego. cami nieruchomości, z których znaczny od-
Rząd polski rad jest z szeregu ośw!adr t~ń. k In t Ł 

zawartych w nocie rządu Stanów Ziedn ·Kto- • Minister !<aczcrowski przedstawił prze- setek wymaga ?Pit~ ego r~mon !1· ącz-
nych a w szczególności z twierd'lenia. :i:e za- ue ~;;zy~t~1m dotyshczas?WY stan fzeczy ny koszt remo1?tow sięga 5 m1liardow, p<>d
soby N:emiec winny być zużyte w inti?rn<:ie ~ dz1edzm1e czvnszow mieszkalnych. Obe czas gdy w ciągu dwu lat z komornego 
~qól.nej odbudowy Europy a nfe tvlko cew_!!ei I cne CJJyn.sze stano~ą mniej. niż 1 pr0c~nt I wpłynę~o 120 ~ilionów zł. . . . 
Jl?l częśn, ze ubolewa nad podiinlem , . .,,_ przrdwoJennyr.h, hczac według kosztow Zda1ąc sobie sprawę z niskiego poziomu 

. z·wy·c·~·ę·ii'i'W'O'''''WOJSk''""'"iiikOS'i"""~ii'Od'''''Kllii'''fS 
Wielka bitwa skończyła się porażkq (lrmii Sophulisa 

RZYM (PAP). - Agencja Ellefteri donosi. Na skutek tych specjalnych warunków h<i-1 walce oddzialy monarchistyczne 
że w dniu 28 bm. w okolicy Kleftis w górach twa w . okoli.cy Kleftis ~yła nJe'ZW_vkle ~wał: kow_itq klęskę, wvcofujqc się na 
północnego Pmdus stoczono niezwykle zaciętą towna i zacięta. Jednakze po R·m toaodzmneJ zyCJe. 

poniosły cal · 
uprzednie po-

Ustąpienie prezydenta Węgier 

dzisiejszych czynszów, lokatorzy w całym 
kraju opodatkowują się dobrowolnie dla 
dokonywania remontów. Charaktery5tycz. 
nym przy tym zjawiskiem jest częste uchy 
lanie się od tego ciężaru ,Przez elementy 
najzamożniejsze. Sfery te korzystały po· 
nato z przywileju jednakowej - ze świa
tem pracy - wysokości stawek czynszu. 

Od 1 września b.r. następuje zasadni
cza podwyżka czynszów, dotycząca wszyst 
kich domów starych oraz domów nowo
wzniesfonych, i odremontowanych, o ile na 
leżą do Skarbu Państwa. związków samo
rządu terytorialnego, instytucji prawa pu
blicznego oraz przedsiębiorstw państwo• 
wych i samorządowych. Reforma komome 
go nie dotyczy natomiast domów nowobu
dowanych i odbudowanych przez sektor 
prywatny, które są wyłącwne z publicz
nej gospodarki !okala.mi. Komorne w tych 
domach będzie się nadal kształtowało na 
zasadach wolnego rynku, zachęcając ini
cjatywę prywatną do inwestowania w bu
aownictwie miesz:tań. 
Podwyżka komornego nie dotyczy całe

go świata pracy najemnej, rencistów i eme 
rytów oraz osób, utrzymujących się z dzia. 
i:alności naukowej, oświatowej, artystycz
nej, literackiej i publicystycznej.- Człon1rn
wfe· spółdzielni pracy opłacają połowę nor
malnych stawek czynszu. Dotyczy to rów-

(Dalszy ciąg na str. 2-ej). 

bi twę. Dowództwo wojsk monarch!stycz.nych 
próbowało nśminkrotnie atakować pozycje od· 
działów armi·i demokratycznej, rzucając do 
walki za każdym razem nowe si ły. - Komuni· 
kat podkreśla p rzy tym. że po raz pierwszy od 
początku wojny domowej w Grecji żołnierze 
ateńscy zostali przed rozpoczęciem bitwy upi· 
ci. Spec jalne formacie żandarmerii postępowQ· 
ły z tylu za oddziałami. bojowymi, aby nie 
dopuścić do ucieczki żolnierzv z pola walki. 
Dowództwo nad oddzi ałam i aten-;k iroJ oh J ąl 
osobiście na czas trwania bitwy minister woj· 
ny Stra tos i dowódca pierwszej a.rmii, gen. 

BUDAPESZT PAP. - Prezy<ient Republikd I pol.itykę węgierskiej ludowej demokracji i rzą 
Węgierskiej Zoltan Tildy podał się w p1ątek du. Nie różnice zdań natury politycznej dopro
do dymisji. wadziły mnie d-o powzięcia tej decyzji. Po· 

w piątek oglosiono w Budape6wie następu- wziqlem tę nieodwołalną decyzję tylko ze Narada aktywu PPR 
jący list prezydenta Tildy. sk:ierowaID.y do względu na przestępstwa, których dopuścił się 
przewodnkzącego parlaII)entu węgierskiego: 1eden z członków mego najbliższego otoczenia Dziś, dnia 31 lipca br. odbędą się narady 

Tsak.aloto~ 

„Wysoka Izbo! Donoszę ninie jszym, że ustę- przeciwko państwu węgierskiemu, Republice aktywu :RPR, . poświęcone omówieniu 
pu ję ze stanow1"<ka prezydenta republiki i pro i interesom narodu. Uważam, że w takich oko· uchwał Plenum Lipcowego KCPPR: 
szę parlament o przyj ęcie mo jej rezygnacji do liczn.ośc1ach nie mogę oczekiwać że stronyl PZPB Nr 6 - (Gampe-Hoffrichter) 
wiadomości. Równocześnie chciałbym podkre- narodu węgierskiego zaufania, które jest nie· o godz. 18; 
ślić, że popieram całkowicie. dot;:.chcza~~q zbędne do ~~towan.ia_ n.a.jwy.~ej gocJ.n.oścl P~W N.r 6 -.;_(~~ ~ 12. 
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Skan rczny w rok na dyrektorów IG Farben Arabowie znów naruszyli· 
warunki rozejmu 

TEL-AVIV (PAP). - Rrecznilc nądu 1ua-Trybunał 
od winy 

amerykań ki uwolnił hitlerowskich przemysłowców- brodniarzy 
przygotowania wojny napastniczej - a wymi rzył im :tylko nikł ela zakomunikował, że konwój żydow6kl ja-

kary przeznaczone dla pospolitych przestępców dą y z do·tawami do Jerozolimy z Tel-ATivu 
NOR~ERGA (PAP). - Amtrykańsk1 try ży i rabunków w krajach okupowan}ch. I ni również /fgner t Kugler. µod ochroną przed!ltawicieli ONZ został :za-

bunał woj&k.owy w No-rymberdze ogłos i ł :w Trybunał uwol.nit oaslępu jących dyreklo- Po ogł06zeniu wyroku, złożył oświadczenie trzymany w Lalrun przez samochody paocemP 
p.iąt~ przed południem WY'r<>k w procesie rów I. G. Farbeni-nduslrie: Ga.jewo&ky'ego, Hoer rzE>=nik obrony, adwokat Dix, kotóry zażądał Legionu Arabskiego, które zablokowały 6'1l0Sę. 
przeciwko dyre.kto·rom I. G. Farbeniindustr:e. lei.na, von Knieriem, Schneidera, Kuechen'ego, unieważn i enia decyzjd trybunału, stwierdzając w myśl warunków ~ozejmu, miała być N-

Trybunał uwolnił wszystkich o.skarżo·nycll Laulenschlaegera, Manna, Wurstera, Galtineau że trybunał ten nie był upoważniony do ska -
od winy w punktach 1) ii 5) aktu os·k arżenia i von der Heydego. zywania oskarżonych. Przewodniczący trybu- gwarantowana 6Woboda komunikacji k<>n-W<>4 
mówiących o przygofowan:u i prowadzeniu Skazanym zaliczono areszt śledczy, w nału amerykańskiego odrzucił to niesłych-0ne jów żydowskich pomiędzy Jerozolimą a Tel• 
wojny napa tniczej o·raz opracowania w 6 pól- związku z czym zostają natychmiast zwo/nie- żqdan)e niemieckich obrońców. Avivem. 
nego planu spTzys i ężenia . Trybnna-ł uz.nał wi- ••••••••••••••••••••••••••••••••Ili••••••••••••••••••••••••••••••••••••-•••••••••••••••••-• 
nę 9 ~arżo~ych dopuszczenia si ę rabuW<ów 
1 grab1ezy, z.as 5 oskarzonych - niewolnictwa 
i zbrodni masowych. 3 06-ka rżo.nych uwoln iono 
i;pod zarzutu przynależności do SS, jako je<l-

. nej z orga·nirzacyj uznanych za zbrodnicze. 
owy dekret o najmie lokali 

Skazan.i zostali: Walter Derfeld - n.a 8 lat 
więz1ell!ia, Otto Ambros - 8 lait wię?;i enia, 
Fntzler der Meer - 7 lat więzien i a, Carl 
Krauch - 6 lat więzie.n i a, Heimich Buete
fisch - 6 lat wię'biema. WszyS<y z punktu o
· karżeil!ia ,mówiącego o dopuszczeniu się prze 
stę~twa niewolnictwa i masowych zbrodni. 

Georg von Schnilzler - 5 lat w1ę-z~enia , 
Herman Schmi.t.z - 4 lala więzienia, Max Il
gner - 3 lata więzien°ia, Ernst Bu~rgin - 2 
lata, Paul Haeflieger - 2 lata, Heinrich O.Ster 
- 2 lata, Friedrich Faehine - 1 i pól roku, 
Hans Kugler - 1 i pół TOku wtlęzie.nia, wszy-
6<:V uznam winnymi dopuszczenia si ę grabie-

Newy w; ceprem;er ZSRR 
MOSKWA PAP. Prezydium Rady Najwyż

ne.i ZSRR mianowało Aleksego Krutikowa. do 
tychczasoweqo wiceministra handlu zagranicz 
nego - wicepremierem rządu radzieckiego. 

Dokończenie ze str. l-ej. 5ciciel nieruchomośc~ będzie musiał 15 pro-
r11ez rzemieślników, zatrudniających naj- cent przeznaczyć na koszta eksploatacii 
wyżei jednego członka rodziny i jednego budynku oraz bie:i·ącego remontu. 
i:racoWnika najemnego. Wszystkie pozo- W celu zgromadzenia środków na finan 
stałe kategorie lokatorów (inicjatywa pry- scwanie remontów kapitalnych w budyn
v. atna) płacą pełną wysokość stawki k·o...: kach mieszkalnych, dekret przemiduje 
mornegil. utworzllnie Funduszu Gospodarki Mieszka 
Podstawą obliczania czynszu jest powierz niowej, który składać się tędzie z fundu

chnia mieszkania. Komorne miesięczne od s1ów lokalnych powiatowych lub miast 
1 mtr kw. waha się od 80 do 120 zł. w za- wydzielonych, które będą dotować remon
leżności od wielkości miasta i wyposażenia ty oraz z funduszu ogólnokrajowego, słu
technicznego mieszkania. Do czasu prze- żącego do wyrównania niedoborów fundu
prowadzenia pomiarów powierzchni użyt- szów lokalnych. 
kowe; mieszkań pobierane będą - w myśl Właściciele nieruchomości będą obowią 
dekretu - tymczasowe zryczałtowane opła zani wpłacać na rzecz Funduszu 55 proc, 
ty w wysokości od 1400 - 1800 zł. za 1 wpływów z czynszów, obliczonych wg. peł 
i:t.bę (700 - 900 zł. dla ·obowiązanych do I nej stawki, a 35 proc. - wg. stawki 50 
placenia 50 proc. stawki). procentowej. Ponadto na rzecz Funduszu 

Z podwyższonego pełnego czynsżu wła- pobierane będą od. lokali użytko"Wych w do 

·potworna zbrodnia faszystów hiszpańskich 
Apel Generalnej Unii Pracowników Hiszpańskich do robotników całego świata 

WARSZAWA (PAP). - Komisja Centr. Zw. którym zawarl-e są W6lrząsające 6ZCllególy bi szybu przez kilka dni slychać było krzyki 
Zaw. otrzymała od Generalnej Unid Pracowni- zbrodni, dokonanej przez taszy-stów gen. Fran- i skargi powoli konających oraz czuć było za
ków Hiszpańskich na wygnaniu do!!rnment, w co na socjalistach hiszpańskich. duch rozkładających się trupów. Dopiero po 

W Astur~i - czytamy w liście - a zwłas-z- pewnym czasie brygady faszystowskie wrzu
cza w zagłębiach górnrlcrzych, faszyści Franco cily do iszybu Wiięk.szą Hość rnałeriałów wybu
zorganizowali specjalne ·brygady wzm-OC111ione chowych i palnych. Ni!kt rz nies:nczęśliwych 
falangistami. Dokonywują one masowych zbro nie pozostal przy ży>eilll. 

W spólne zebranie 
W tych dniach odbyło się wspólne zebra

nie bratnich partii marksistowskich PPR 
i PPS w sali wykłądowej Strażnicy Nr 2 
f:traży Pożarnej m. Lodzi. 
· Wygłoszone zostały dwa referaty przez 
·prelegentów z PPR i PPS. Referaty były 
_.,..zczegółowo· opracowane i · wywołały duże 
·zamteresowanie. Z ramienia Komiretu Sród 
'mieście był na zebraniu tow. J. Grelich. 

Jest to czwarte zebranie wspólne człon
ków obu partii, którzy dążą d~ wspólnego 
celu - połączenia obu partii. Straż Pożaru& 
m. Lodzi posiada około 50 proc. swych pra
cowników w szeregach PPS i PPR. 

- Musiałem zrezygnować z podróży 
bo na śmierć zaoomniałem, że nie 
odnowiłem losu do IV-ej klasy 53-ej 

~ ' ~ Loterii, a 4-go bm. ostatni termin. 

dni, ofiarami których padają spokojni miesz- 'Vszyscy, którzy wątpią o prawdZiie tych 
kańcy. W ten sposób faszyści mszczą się za faktów, czytamy dalej w liście - mogq je 
swą bezs·i lność w zwalcz.anfo grup pa.rtyzanc- sprawdzić, udwiedwjqc wdowy i sieroty po o
kich, d?:iala jących w -C·iągu 11 lat oporu ogra- tiarach. 
nic~o-nymi śm<lkami, ale z riadzwyczaj.nyrn mę Pisie-my to spraw0'7dan.ie - czytamy <lclE>i 
stwem. - abvśr' · ·- •owa/i 1 spowodowali prot?~! 

W ciągu kwietnia fra.nkistows-kie brygady tY5'h. wszvstkich, którzy koi;:hajq wofno.ść i 
spc'-;alne zaa.re·sztowaly we wla6nych miesz- pława ludzkości, tvch wszy ·tkicli, którzy 'wal· 
kaniach po powrocie z pracy 22-<:h obywateli czyli :z narodowym socjc.lizrńem, faszyzmem. 
jedy.nie za przynależność do partii 60cjalislycz Tym bardziej, - że istnieją sify, które jeszcze 
nej. Tych 22 to-warzys7.y z.amieszkiwalo mia- trzy Jata po klęsce fa.sz}'zmu tolerują fran
sta: San Mart in, Del Rey Aurelio, Laviana. kizm, bardziej okrutny i nietolerancyjny, niż 
Inviesto ~ in. \V ciąqu kilku d.n.i ludzie ci byli były ustroje niemiecki i wioski, które go zro· 
torturowani. Następnie więłniów przewieziono dziły. 
do miej1;<:owości Pana Mavo, ndz.ie jPst opusz List do Kom. Centr. Zw. Zaw. podpisali: 
czony glęboki 6-Zyb górni.czy, zwany Pozu Pu- przewodn iczący Generalnej Unii Pracowników 
meros. Hiszpańskich na wygnandu, Trilon Gome-z i se

Nies7cr.ęrnwych wrzucono do szybu. Z glę- kretarz Gen. UnH, Pascaul Tomas. 

Lud francuski domaga się 
rządu jedności demokratycznej 

PĄ-.RYŻ PA~. Biur~ Polity~zne Francuskiej\ ne~ jedynie w. rządzie jedności de.mokraty~z
Part11 Komun1styceneJ oglos1lo następuJący neJ, który będzle w stanie zapewnić zwyc1ę
komunik.at: stwo polityki wolności, pokoju i niepodległości 
„Rz-ąd Andre Marie, składający się z lude:i od narodowej''. 

powiedzialnych za klęskę 1940 roku, zdecydo Biuro wita z zadowoleniem liczne protesty 
wanycb przeciwników konslyt\lcji i przedsta mas pracujących, dnmagające się nądu demo 
wicieli Interesów kapitalistycznych, zamienia kratycznego oraz wypowiada się za stworze. 
prowadzić politykę imperialistów amerykań- niem „szerokiego zrzeszenia sił ludowych i de 
skich. mokratycznych zdolnego oo zwalczenia reak

Biuro Polityc.zne Partii Komunistycznej pod cyjnej i wojennPj polityki obecnego r1ądu. 
'••••••••••••••• •••• kreśla ponownie, że Francja może znależć ratu 

mach objętych dekretem i to w wysokości 
od 45 do 100 zł. za 1 m. kw. od lokali han
d!owych, 40 do 75 zł. za 1 m. kw. ód lokali 
przemy&łowo-fabrycznych, 40 do 50 zł. od 
lokali przemysłowo-rzemieślniczych, 40 do 
60 zł. od lokali zaimowanych przez wolne 
zawody. 45 do 70 zł. od lokali biurowych i 
przedsiębiorstw, 40 do 60 zł. od lokali or
ganizacji społeczt.o-kulturalnych. 
Wpłaty te ustalane będą podobnie jak 

czynsze od lokali mieszkalnych, zależnie 
od wielkości miast i dzielnic, w których są 
cne poł..>żone. W okresie przejściowym, do 
czasu ob~iczenia metrażu, wpłaty na rzecz 
Funduszu Gospodarki Mieszkaniowej od 
lokali użytkowych handlowych będą wy~ 
nosiły 2.00t> zł. od izby, od lokali u.żytko.. 
wych innych typ6w 1.000 zł. od izby. 

Od wpłat na rzecz Funduszu zwolnione 
są. lokale mieszkalne w budynkach, mają
cych nie więcei niż 8 izb mieszkalnych, tj. 
domkach 1 - 2 rodzinnych, stanowiących 
w poszczególnych województwach od 40 -
60 proc. ogólnei liczby budynków. Budyn
ki te jednak nie będą korzystały z pomocy 
Funduszu - na 1emonty. 

Fundusze lokalne, nad którymi nadzór 
sprawować mają prezydia powiatowych 
lub mieiskich rad narodowych - udzie
lc.ć będą dotacji na remonty budynków _, 
na podstawie planu kapitalnych remontów. 
Plany takie sporządzane będą dla poszcze
gólnych osiedli, przy czym wnioski w spra 
wie planu przedkładać będą komitetom zain 
te1:esowane przedsiębiorstwa państwowe, za 
ldad osiedli robotniczych, właściwe organa 
związku samorządu terytorialnego, 9.t;S~
rizacje spółdzielni mieszkaniowych i l!...l'ZY
musowe zrzeszeni-a prywatnych właśei.eieli 
rieruchomości, których powołanie przewi_ 
duje dekret. 

Spółdzielnie mieszkaniowe mogą korzy
stać z dobrodzie;stw Funduszu, z wyjąt
kiem tych spółdzielni, gdzie lokatorzy są 
właścicielami mieszkań. 

Minister Kaczorowski wyiaśnił w odpo
vie<lzi na pytania dziennikarzy, że zgodnie 
z założeniami Funduszu, będą korzystać z 
jego dotacji również i takie domy prywatne, 
w któryrh mieszkają w~·łąc.mie Judzie pra
cy. a więc domy, niewpłacające nic na Fun 
tlusz. 
Przybliżone dane szacunkowe określają 

wysokcść obecnych czynszów w skali ogól 
no-krajowej na ok. 1,2 miliarda zł rocznie. 

Oczekuje się, że przepis na Fundusz wy 
niesie 7 - 8 miliardów zł. rocznie. 

By pomóc właścicielom nieruchom<>ści 
w utrzymaniu budynków, Rząd preygot-0-
wuje dekret o obniżce stawek podatku od 
nieruchomości - oświadczył minister od• 
!:-udowy. 

Komendant Ptasiej Wyspy pniu, którego szeroka korona rzucała cień I bardziej ponure. Kt?ś ~cił k~ień do ~°"' 
na piasek. · dy. „Sa-a", - powiedział radiotelegrafista 

Strzelać z bliskiej odległości było niewy- z niepokojem. Sindo trwożnie otworzył jed 
godnie. Komendant cofnął się efo wody i no oko, zasyczał i rozwarł pięści. 

(Nowel a) podniósł rewolwer. D~i~a i:zecz -;-: Ko,si- Kosicyn nie mógł się odwrócić: „ryba.· 
W 'l d I' . I' b " Z p r <l l . B ł t d . N cyn poczuł ulgę. Nap1ęc1e, mepok?J. k.tore cy" byli w dwóch krokach od niego. Pa-. s a za „osicynem sz 1 „ry acy · nu I osz 1 a eJ. Y 0 ziwny spacer. a m.e opuszczały go pr~ez b-zy dm, zmkły. trzył na Japończyków staraJ·ąc się zrozu-dziło im się czekać. kiedy komendant sam przedzie wysoki, nieco zgarbiony mary-

się zwali. Zjawienie się „Kajri-Maru" i narz„z twarzą ponurą i senną, za nim sied- Nie był nawet senny... . . . mieć, co się· stało na szkunie, i zrozumiał 
podjudzenie szypra wzmocniło w Japończy- miu zuchwałych, rozwścieczonych „ryba- S~ał mocno na !logach 1 wid.ział wszyst- tylko jedno: nie wolno tracić czasu. 
kach decyzję zgładzenia Kosicyna jeszcze ków" w strojach z. granatowej daby i ko Jasno: "! J~p?ncz~~ach walczyły ze so- Poprawił czapkę, opuścił rewolwer i wy-: 
zanim szkuna wyrzuci desant. pstrych koszulkach. · Kiedy. szedł komen- bą .strach 1 wsciekłosc. Bocman szedł na- szedł z' wody wprost na Japończyków. srozony, patrząc w wodę. Szyper zamknął . . . . 

Gdyby na miejscu komendanta był Sacz- ,Pant - szl~ „rybacy", ki~dy .kom~ndii:n~ oczy. Radiotelegrafista posuwał się bo- ~ad10t~Iei;ra:f'.1sta zacz~ł się ~iez:wszy co-
kow albo Gutorow, koniec nastąpiłby zatrzrmał się - z,.<1.trzymah się rowmez kiem. Byli w strachu dlatego, że prawo wy- fac, za mm mm. „!')'bacy <?ddah :>1ę ?d mo-
znacznie wcześniej: trudno jest oszczędzać Japonczycy. boru należało do komendanta. zanim rozle- rza coraz szybc1eJ. vVreszc1e pobiegli. 
naboje (i własną. głowę), kiedy palec aż W taki sposób obeszli wyspę i wyszli na gnie się pierwszy wystrzał - był on sil- Na brzegu komendant obejrzał się. „Ka.j
się cia!'!'nie do cyngla. Lecz Kosicyn nie północno-zachodni brzeg - jedynie wygo- niejszy od każdego z oddzielna i od wszyst ri-Maru" szła konwojowana przez kuter 
czynił nic w pośpiechu, nie chciał więc i te dne do lądowania miejsce. Maleńka zatocz- kich razem„. a jednak szli. pograniczny, zasłonięty przedtem wysoką 
re.;: wyprzedzać mające nastąpić wydarze- ka, którą straż pograniczna nazwała póź- Siedem dla siedmiu. No cóż! burtą. Teraz szkuna skręcała powoli, od-
nia. nie.i zatoką Kosicyna, przybiera tu kształt - Czego się kulisz? - krzyknął bocma- słaniając maleńki szary kufer, zieloną fla-

Przyśpieszył kroku, lecz „rybacy" rów- podkowy z wysoko podniesionYm.i brzega- nowi. - Patrz wprost! Patrz mi w oczy! gę i marynarzy, skaczących już do szalu-
nież poszli szybciej. Uparci i zwinni szli w mi, które wspaniale osłaniają wodę od Stanął mocniej na śliskich kamieniach i py. 
milczeniu. Słychać było tylko skrzypienie wiatru. wystrzelił do pierwszego. Bocman upadł. . .. Wyskoczywszy na brzeg. rzuciliśmy 
żwiru pod nogami i krzyki mew towarzy- Tutaj Kosicyn ujrzał przed sobą dwa Pozostali szarpnęli się naprzód. Dwa ka- się na spotkanie Kosicynowi. Widzieliśmy 
szących ludziom. długie cienie, Radiotelegrafista i bocman mienie jednocześnie ugodziły w pierś i ło- jak rozpostarł ręce, każąc Japończykom, 
· W milczeniu przedostali się przez stosy wyprzedzili go i stanęli na drodze komen- kieć komendanta, udaremniając celny żeby się ustalili w szeregu jak przestawił 
trzeszczących gałęzi, przeleżli przez kupę danta. Inni obeszli z lewej strony i wszyscy strzał. · maleńkiego szypra na lewe skrzydło. Po-
kamieni i. zszedłszy z Kosicynem ku mo- razem utworzyli półkole otwarte od stro- - A no! Kto jeszcze? tem Kosicyn cofnął się o trzy kroki, kry-
rzu, poszli wzdłuż wybrzeża ubitym wił- ny morza. Celując do sindo, oczekiwał uderzenia, tycznym okiem obejrzał „rybaków", sko-
gotnym piaskiem. Szyper krzyknął coś po swojemu, krót- skoku. Lecz „rybacy" niespodzianie znie- menderowal „baczność" i skierował się ku 

Odwrócił się i powiedział zmęczonym ko. 'rym razem Kosicyn zrozumiał od ra- ruchomieli. Tylko szyper poszarzały z !>zalupie. 
głosem: zu: śmierć będzie męczącą. Radiotelegra- wściekłości i shachu, cały skulony, z za- Zapiąwszy kite\ na wszystkie guziki, 

- Hej, anata ! Nie potrzebuję przewod- fista trzymał w rękach klucz mutrowy, ciśniętymi powieka.mi wciąż jeszcze posu- szedł nam na spotkanie miarowym kro-
ników. szyper wymachiwał rumpelem, reszta trzy- wał się naprzód. kiem - wychudły, zarośnięty miedzianą 

Szyper wciągnął ze świstem powietrze me.la w pogotowiu gałęzie i kamienie. Na morzu wyła syrena. ·zczeciną. 
odpowiedział uprzejmie: .Japończrcy• nacie~ali pół!rnl~m. Poza. n!- , Wyciągnąwszy szyję, „rybacy'.' patrzyli Oczy komendanta były zam.lmiete. Id.aa 

Pqµurnalny spacer. panie komendan- m1 na nagun szczycie tlił się Jeszcze ogien. poprzez głowę komendanta: na szkunę spal 
cie! Słup dymu przypominał drzewo o 1?1'Ubym i twarze ich z k~ sekundą. stawały isię Koniec., 
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Chlubne tradycje walki socjalizmu w Polsce 

•• Prolelaria1•• i jego dzieje 
W 66-tq rocznicę zapoczqtkowania działalności 

I 
kę klaoową z kaipitalirLmem i buriuazją, orga-

. Polska klasa ·robotnicza, polski ruch robotniczy, przygotowując się w oparciu o peł· ni:l:ując .robotników dla obrony i.nteresów eko-
ną jedĄ-0ść ideologiczną do zjedn-0czenia organizacyjnego nawiązuje do bogatych trady- nom:c.znych i poLitycz.nych ii wsz,czepiając im 

· cji ·Walki klasowej proletarfotu polskiego i polskich mas pracujących, o spoleczne i na- świadomo·ŚĆ socjalistyczną w interesie wyz.wo-
rodowe w.yzwolenie. - ' lenia społecznego. „Proletaria1" prowadził nie· 

I · . . . pr.zejednain<}. bohaterską waJ..kę .z. caratem, tym 
sk.ich na· szubienicy pod Cytadelą Warszaw· s~rajkami i wystąpieniami robotników, nada· samym występując w prnk.tyce w obrome na· 
ską zawiisły ciała najofiarniejszych bojowni· jąc .im cha·rakter walki lllie tylko o codzierune, rodowych interesów mas pracujących, w inte· 
ków „Proletarirutu''. Oboik Polaków-robotnl.ków ale i o historycroe interesy klasy robot!lJiczej, resie wyzwolenia na.rodowego. „Proletariiat" 
Osowsk1e·go ·d Pietrusińskiego, obo.k Po!;ika- walki o socjalizm. Kierowni<;y uProletariatu" wychowywał 5Woje szeregi i całą ik.lasę robot: 
inteligenta i rewolucjonisty Kunickiego był umieli wiązać bliŻ's.Ze cele każdego wys.tąpie· nkzą w duchu m:·eczywistej, międzynarodowe] 
także wś.ród pierwszych ofiar do końca wier· niia robotniczego z celami dalszymi, z ogólną solidarności, w duchu proletaTiackiego illlter· 
ny i illiezłommy Rosjanin - rewolucjon1sta politycz:ną walką przeciw burżuazji i przeciw nacjonalLzmu, słuswile widząc hi~rorycroą per• 
Piotr Bairdowsk.i. caratowi, podnosząc na wyższy stopień świa- spektywę społecznego i l!larodowego wyq;wole· 

domość mas irobotnk:zych i pokazując im per· nia Polski na drodze ścisłej współp.racy, zbli~ 
WALKA O SOCJALIZM spektywę walki. żen:a i braterskiego s<>juszu z rewolucyjnymi 

P roletariat", jako pierwsu w Polsce orga- siłami Ro5ji. 
nizacja politycz.na klasy .robotruiczej pro- DONIOSŁA ROLA Hi5toria „Pmletariatu" jest jednym z naf· 

wajził wszech3tronnq dzialalność, obejmującą Krótki, lecz bohaters.kJ okres działall!lośd chlubniejszych rozdziałów historiJ ruchu ro-
poJ.itycz.ną t ekonomic:z.ną walkę robo,tników, „Proletariatu" odegrał niezwykle domosłą botniczego w Polsce. 
walkę przeciw wszelkim formom ucisku i wy- rolę w kształtowaniu świadomości polskiej Piękne i bohate'fskie tradycje „Proletaria· 
zysku. „Proletariaf' prowaóził szeroką działa!- klasy robotnkzej i wy:z.naczaniu drogi rozwo- tu" są niewyczerpanym źródłem wychowania 
ność uświadamiającą, oświatową i propaga111· 1 jowej polskiego ruchu robotniczego. I ideowego polsk.iej ikla5y robotl!liczej. 
dową. „Proleta,riat" orgatlJizował d kierował „Proletariat" prnwadził lllieprzejednaną wal· S. Dębski .. 
11~1111lmmn111111111111111111111m111n111~1~1111m11mu11111111111111111111111111I111 1n11111~1111111111111111111:1111111111111111~1111111111m111:11111111111 '11 1rl111"r 1111111111111111111111111111m 1111111111111111111111111i11111.1111111F1n1111111111111111111u1111111111n1111111111n1111111111111u1111a11111110111111111111 m1111111111111111111111111111111n1111111111 początki zorganizowanego ruchu robotni· 

czego w Polsce tnęgają lat 70-tych ubie- Sfod~ftl noszach artq1'ulów 
głego stulecia. W tym czasie na ziemiach b. 
Królestwa Kongresowegn, gdzie naj6zyboiej 
wzrastał przemysł fabryczny 1 rozwijał 6.ię ką· 
p1tahzm, pows tają zalążki klasowego ruchu i 
klasowej orgaruzacji wśród . robotników w f>9· 
stac: kas oporu, gromadzących fund116Ze na 
pomoc 5trajkującym i k.ierującym walką ro· 
hotr..ików przeciw kapitalistom. Idee nau.k<>we
go SOCJaliziT!u, idee marksizmu Zl!lajdują szyb
ko dostęp do świadomości przodujący-cli, naj
bardziej oświeconych robotników [ najbar· 
dziej postępow.ych, rewolucyjnych elementów 
inteligencji polskiej, związainej z rewolucyj· 
nyrn ruchem rosyjskim. 

POWSTANIE „PROLETARIATU" 

Na gruncie jednoczenia się po5zczególnych 
luźnych, rozproszonych kół i orgam•Lzacji 

rocotnic.zych i robotniczo-inteligenckich po· 
wsl -~je w 1882 roku pierwsza polska partia ro· 
botn.'cza pod nazwą „Proletariat" pod kierow· 
mctwem Ludwika Waryńsk.iego, piol!liera my· 
śli st><:jalistycznej w Polsce, wielkiego przy· 
wódcy i bojow·nika w sprawie poJ.itycmego i 
narodowego wyzwolenia polskich mas pracu
jących. 

P:en..,.szej pclekiej partii robo'tni.nej „l'ro
letariatowi" -nie danym było _ długo kontynuo· 
wać swą działalność. Szalony, krwawy terrar 
carski pozbawił organizację w cztery n.iesoeł· 
na lata po jej powstaniu całego niemal .kier0w 
n'czego aktywu. Najlepsi, n-ajbardzdej d-0św:ad 
<:~ni działacze i przywódcy padli na poste· 
l~'U!u. ginąc na szubiemcach, w kazamatach 

,,,. ·-"i:lęzj ennych lub na katordze\. 
SFORMUŁOWANIA I WNIOSKI 

N iewątpliw1e „Proleta.riiaf' w o.kresie swe· 
go rozkwitu nie we wszystkich punktach 

całkowicie słusznj.e oce.n.ial linię rozwoju ęko
nom,cznego [ politycznego i s.tąd rue zawsze 
słusznie wyciągał wnioski dla swoich sformu· 

-=i • łowań programowych. „Proleta·riat" nie doce-

Prawo przodowników pracy do bezpłatnych wczasów 
jest regulaminowo zagwarantowane 

Szanowny Towarzyszu Redaktorze! , nictwa dla Prnodowników Pracy Przemysłu l Jak więc wynika z powyższego paragrafu 
„W związku z artykułem, zamieszca:onym Włókienniczego, która posiada następujące „Regulaminu", prawo przodowników pracy do 

w Nr 207 (1132) ,,Głosu Robotnicz-ego" z dnia brzmienie: spędzenia urlopu w pensjonatach związko-
29 bm. pt. „Dlaczego najlepsza pracownica „Pracownik, który zajął w p-0szczególnych wych zostało regulaminowo zagwarantowane, 
PZPB Nr 3 nie uiyskała wC1Z:asów?" stwierdza- etapach trzy razy punktowane pierwsze a obowiązkiem Rady Zakładowej oraz Dyrekcji 
my, t w zupełnoki podzielamy zdanie autora miejsce, otrzymuje specjalną nagrodę Głów i fabrycmego Komitetu Współz-awodnictwa Pra 
artykułu, że nie um~żliwienie towarzyszce nego Zarządu Zwią·zku Zawodowego Pra- cy jest pełne wykorzystanie uprawnień pra-
Konwerskiej spędzema urlopu w jednym z cowników Przemysłu Włókienniczego w po- cowników, a przodowników pracy w szczegól-
domów wczasów jest karygodnym ni€dbal- stad bezpłatnego dwutygodniowego pobytu ności. 
.stwem zarówno Rady Zakładowej, jak i Dy- w domach wczasów pracowniczych przemy- Nie bez winy pozostaje w tym wypadku 
rekcji wyżej wymienionych eakładów. Tow. słu włókienniczego. Posiadaczowi odznaki kierownictwo Oddziału Nr 1 naszego Związku 
Konwerska jest zasłużoną przodownicą praty, „Prnodown1k Pracy Przemysłu Włókiennicze w Łodzi, które powmno mać wszystkich łódz-
dlatego też korzystanie z wczasów w domach f gc" przysługuje prawo dowolnego wyboru kich przodowników pracy i roztoczyć nad ni-
związkowych przysługuje jej na p-0dstawie termi111u urlopu w miesiącach: cz.erwcu, mi należytą opiekę. Troska 0 przodowników 
§ 6 obowiązującego Regulaminu Współzawod- lipcu i sierpniu". pracy jest bowiem jednym e głównych zadań 

lnterpelac. ie nn.1z•.1ch C;rutelnihów 

Peronowy haracz 
wszystkich ogniw organizacyjnych Związków 
Zawodowych. 

Pragniemy również podkreślić, że Zarząd 
Główny Związku Zawodowego Pracowników 
Przemysłu Włókienniczego, doceniając w pełni 
znaczenie wczasów dla prnodówników pracy 
przeznaczył 1 milion złotych na cel powyższy. 

Obywatelu Redaktorze. Sprzedawcy gazet są to przewaznie mło- Mamy nadzieję, że fakty niewykorzystania 
Na każdej stacji kolejo~ej sprzedawcy dzi chłopcy, którzy przecież i tak otrzymu- wozasów przez przodowników pracy w przysz

gazeŁ roznoszą gazety po peronie. Podróż- ia normalny procent od sprzedaży kazdej łości nie będą miały miejsca, gdyż wszystkie 
ni, chcąc s~rócić sobie czas oczekiwania na gazety. Doliczanie jeszcze sum do normal- Rady Zakładowe i Oddziały Związku naszego 
odjazd pociągu, <lhętnie kupują. gazety i n:vch cen gazet stwarza dość pokaźne kwo- doceniają z pewnością należycie wagę i zna. 
czasopisma. Niestety jednak, prawie wszy- ty, co chłopców tych demoralizuje tylko. czenie wymiemone1 wyżej akcji". 
scy gazeciarze dworcowi doliczają sobie, Należałoby skontrolować na stacjach Za Zarząd Główny Związku Zaw.odowego 
nie wiadomo na jakiej podstawie, do nor- kolejowych działalność kolporterów gazet. Pracowników Przemysłu Włókienniczego 
malnej eeny gazety dodatkowy zarobek w W żadnym razie nie mają oni prawt samo- w Polsce 
wysokości 2-5 zł. zale:inie od tego, czy wolnie podwyższać cen gazet. • ALEKSANDER BURSKI 
i:;przeda ie g-azete. czv tvg-odnik. Strilu ('!zvf,elnik przewodniczący 
11-llll-llll-1111-llll-1111-llll-1111-1111-1111-llll-llll-l111-1111-1111-1111-llll-llll-1111-1111-l'll-llll-1111-ll niał tego fa.ktu, że dla skupienia wokół klasy 

r9botajczej i jej pa.rtii wszystkich demokra· 

~~~~f.~n~::1;::;:~7~~~i~Lf~i~~~::~~~~~ O tym powinna po-myśleć Rada Zakładowa PZPB Nr 4 
włączeJLe do programu ·pa.rti.i robotniczej ta· N I • ' J ' t I ' k • ' • · 1 bk• 
kich ~a~eł, które dla n.ies.ocjalistyczn.ej świa- a ezy u ep~zyc s o ow ę - za1ąc się z o iem 
domosa. tych warSJtw są. d_<;>stępne, :z..ro~umiałe Ilekroć na łamach Głosu" poruszane I cja naszej świetlicy pulsuje zyciem. Nasz J słuchujący . się rozmowie jeden z robotni-
1 mo?1llzuJące: „Proletanat . na zas":dz.i~ ana·! były bolączki naszych z~hladów zawsze na- zespół artystyczny w eliminacji wojewódz- ków. 
hzY'. ow~zesn~J Ji>rzedimpe~1ahstyczneJ fa~y roz stępowała zmiana na lepsze ~ oświadćza kieJ zdobył pierwszą nagrodę, kwalifikując - - Napiszcie o tym; towarzyszu - prosi 
woJoWeJ k&pitah.zmu.?ąc;Iz-ił, z.e wyzwolerue no·j przewodniczący Rady Zakładowej tow Sta się tym na ogólnopoLskie eliminacje do War mnie na odchodnem tow. Stachura. Inter-
rodowe moze nastąp:c Jedyru~ wraz . z wyzwo- . chura. ' · szawy. wencja „Głosu" zawsze dotychczas odnosiła 
lemem społecznym. co z kolei czyru -zb,~nym · . . . . b . bol k Al h 1. • ód ł a.z· • t · ·1 pożą.dany skutek 
wysuwania odrębnych haseł naro<low:i-wyzwo- l . NaJPowazm.eJ~ą o ecme naszą . ącz ą . ko o izm w.sr ~ o iezy ęPllllY. u~1 - , " 
leńczych, które nie dadzą się zre~iizoyvać, b~IZ ·Jest brak ~toł~wl.u. To zna~zy stołowkę ma.- me .• ~a ws~elkich wieczorkach 1 „tancow- bDo. prosby. teJ przyłączyli się wszyscy 
uealizo_wania szerszeg~. obei.rr.ującego je . ha- ~Y:· a~e m1eśc1 się o~ w ~ednym lokalu. ze kach napoJe wyskokowe są wyłączone. o ecm robotrncy. (W. P.) 
esla wvzwolenia społecznego - socjalizmu. s~e~h?ą .. Stan ten ?Jemme ~ł.ywa na ~y- - Swietlica nasza - mówi tow. Stachu
Późniejszy rozwój nie potwierdził tych te~te· cie. swiet!1cy, hai;t.UJ.ąc .pomyslme zapowia- ra, osiągnęłaby jeszcze wyższy poziom a prs. 
tycznych przewidywań. daJący się r?ZWOJ zycia kulturalnego na- cownicy nie spożywaliby obiadów z domiesz 

' MĘCZENNICY SPRAWY szych zakła!1o_w. • . . ką wapna - gdyby dyrekcja i prezydium 

N 1ezależnie od wymienionych braków w - Poz~olc1.e, obywa!elu, do swiethcy, .a Rady Zakładowej okazały więcej zaintere-
dziedzinieJ feori'i „Proletariat" był w prak· przekonacie się na9c~m~ - zapras~a mme sowania się tą sprawą i trochę dobrych chę

tyce jedyną w ówcze-snych wa·runkach s-1lą t9w. Stachurlł;. W s~etho/, a _racze] w sto- ci. 
która podjęl a walk~ prz~ciw wlad~y zc;ib~rczej IC!wce, i:obotmcy .spozywa~ą obiad. ~a wstę- Mamy lokal, który doskonale nadawałby 
- prz7c!w caratowi, dąząc. do waągmęc1a do p1e .st~ierqzam, z~ opadaJący z sufitu ~Y!lk się na stołówkę, lecz zawalony został skrzy
s~eregow. walki ikJexowaneJ przez kl~ę rob:>t· sypie 1m się do ~1sek. Zar1;uty r?botmkow niami. Skrzyń (z surowcem) pełno jest rów 
mczą naiszerszych rzesz ludu pracuJąc~g.'J, a są słuS;zne. Domieszka wapna me wpływa nież na podwórzu fabrycznym. w ogóle ma
przede wszystkim ~~ł.o,pa. oraz urzeczyw15 t,11;a- dod~tmo n.a S~8;k z.upy. • . gazynowanie surowca ujawnia rażące bra
Ją~ w praktyce bhs.Kr, me~ozerwa.lny związek ~er~wmk ;:iwietltcy, to~ .• U~banski, za: ki i mogłoby być inaczej zorganizowane. 
m1~zy obroną klasowych mtere.sow m;zs pra· znaJ.a!llla 1!1-me z · pr.acą s~etl!CY· ; W teJ Jest na to sposób i miejsce. 
cur1cych i obroną narodowych mteresow Pol· chwih ukoncz:vł lekcJę nauki pisama z ro- . . . . • 
ski. Wśród bohaterów i pierwszych ofiar tE'j botnikami, którzy dotychczas tej umfejęt- - Ale ni~ ma Inl~Jatywy w tym kierun-
walki znaleźli 6ię obok Polaków R.Js ia.me, no~ci nie posiedli. ku? - zadaJę pyta.me. 
pieczętując krwią sojusz i braterstwo postę;:n- Prowadzimy bezwzględną. walkę z atl.81· - To prawda - oświadcza tow. Stachu-
wych, demokratycznych elementów narodu fabetvzmem. Dorośli uczniowie 'przejawiają ra. Gdyby prezydium Rady Zakładowej wy. 
p1J!skiego i rosvjsk•iego. Z wyroku sądów car· też wiele zapału i chęci do nauki. Każda sek warb więk~zy nacisk na dyrekcję. byłby na 

tym odcinku więk:;zy porządek. Również i 

Ob I W Z 
stołówka uzyskałaby warunki, odpowiada-

s uga . turystyczna ystawy o ją~ :~:a~~~:ni~~:~~~j rozmowy tow. Sta 

k O b • chura zaznacza, że przez wprowadzenie 
W rę ach „ r lSU" . wśród dyżurujących radnych „dziennika 

KÓmisarz Rządu dla Spraw Wystawy f · Zgłoszenia wycieczek grupowych należy spostrzeżeń", kradzieże na terenie zakładów 
Ziem Odzyskanych zlecił całkowitą ·obsługę kierować do „Orbisu" conajmniej na 10 zmalały do minimum. Pomysł dziennika wy
turystyczną dla zwiedzających Wystawę - d!il P?:Zsd wyjazdem •. cele~ nal~zytej orga- szedł od samych robotników. Zrozumieli 
Polskiemu Biuru Podróey Orbis''· mzącJ1 pobytu daneJ Wycie.czk1 we Wro?- oni, że mienie państwowe jest ich własnym 

. . "k· . . ławm. Zwracamy uwagę, ze dotrzymame mieniem i należy go dobrze strzec. 
• W. ł'Tilk'.1 z tego, ze wszyst ie o~an~acJe powyższego terminu je:;t bardzo ważne Zwraca się .do nas jedna z przodowniczek 
1 związki p_ragnące grup~wo .~Joohac na i jedynie w tym wypadku P. B. P. ,.Orbis" pracy. „Dla nas, kobiet, wielką bolączką 
\~. Z. ~· wmny porozUllll~W!ł;C się w ~pra- będzie. mC!gło zapewnić dobrą i sprawną Jest brak żłobka". W sąsiedztwie zakładów 
wie wyJazdu tylko z naJbhzszą placowką orgaruzacJę oraz uniknięcie chaosu i prze· znajduje się domek z ogródkie1EI w którym 
„Orbisu". W miejscowościach. gdzie nie pełnienia na Wystawie. W razie nie~łosze- mieszka paru lokatorów. ObieKt ten w zu
ma J?lacówki „Orbisu" - zgłoszenia te nia wycieczki gr11T)l)we; t1l'l 10 dni przed jej peln.ości nadaje się na żłobek. „Sami wy
prz:vJmowąć hędą Komitety dla, Spraw Wy· wyjazdem, „Orbis" nie odpowiada za nale- szukalibyśmy lokale zastępcze dla ziimiesz
stawy Ziem Odzyskanych. Adresy Komite- żytą obsługę wycieczek Zrozumienie i prze· ku .iących tam lokatorów, gdyby się tym 
tów są w posiadaniu miejsco.wych Rad N aro strreganie tego terminu _jest gwarancją ktoś z::ijął i gdyby z pomocą przyszły nam 
dowychl. Iz.b i Urzędów Skarbowyc~ zapewnienia l.\'YŻywie.p,ia i nocie~ ....... ~ynnilti k.Q..mpetentne" ,_ oświadcza przy-

Wieści ze Zw. Radzieckiego 
l\IOLDAWIA - KRAJ OWOCóW 

Mołdawia - to kraj ogrodów owocowych 
i winogron. Obfite urodzaje republika za
wdzięczała przed wojną wielkiej ilości kana 
łów irygacyjnych, za-opatrzonych w najnow
sze urządzenia techniczne. Mołdawia przo
dowała w produkcji konserw owocowych i 
jarzynowych, rozwijanej tam na szeroką 
skalę. 

W czasie wojny Niemcy doszczętnie zni
szczyli wszystkie urządzenia irygacyjne 
Mołdawii, spalili stacje pomp, zrównali z zie 
mią kanały, wysadzili w powietrze śluzy. 
Po wyzwoleniu, Mołditwia przystąpiła do od 
budowy systemu irygacyjnego. Wykopano 
na nowo kanały, odrestaurowano żelazobe
tonowe urządzenia hydrotechniczne. odre
montowano Tyraspolską Stację Elektrycz
ną., dostarczającą stacjom irygacyjnym ener 
gii elektrycznej. Dzięki tym pracom urodzaj 
owoców, jarzyn i winogron przewyższa już 
w tym roku w wielu obwodach urodzaje 
przedwojenne. 

OOHRONA ZDROWIA GóRNIKóW 
W roku 1948 Ministerstwo Zdrowia ZSRR 

wydelegowało do pracy w Donieckim Zagłę
biu Węglowym, ponad 500 lekarzy. Wydat
ki na ochronę zdrowia górników wynoszą w 
tym roku znacznie więcej niż w latach ubie 
głych. 16 tys. górników jednego tylko ob
wodu donbasskiego wyjeżdża w tym roku 
do rozmaitych uzdrowisk ZSRR. Szvbko od
budowują się zakłady lecznicze. Dotychczas 
odbudowano już w Zagłębiu Donieckim 29 
szpitali, 11 poliklinik 33 ambulatoria i 7 do• 
mów położniczych... ' · -
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G lówną właściwością wszelkiego żywego 
organizmu, roślinnego, zwierzęcego, 

czy .Leż ludzkiego, wyróżniającą go od 11ieor
~aruCZ11ych tworów przyrody martwej, jest 
Je~o plastyczność. Polega ona na zdolno
ści do zachowywania pewnej równowagi wo 
bee bodźców otoczenia. Charakter tej rów
nowagi jest zmienny, dynamiczny. żywy 
organizm stale swą równowagę traci i usta
wicznie ją na nowo odzvskuje. Dokonywa 
tego przy pomocy odrębnego mechanizmu 
samo-regulacyjnego. Na mechanizm ten 
składają się dwa.połącz. systemy narządów, 
a. to: układ dokrewny (obejmujący gruczo
ły wydzielania wewnętrznego, jak: przysad
ka mózgowa, tarcz~rca, nadnercze, gruczoły 
płciowe) oraz układ nerwowy (skl~dającv 
!!ię z części ośrodkowej: mózg i rdzeń pacie
rzowy, i z części obwod'O~j: nerwy czucio
"'e i ruchowe). 

SAMO-REGULACJA ORGAl\"lZl\IU 

S amo-regulacja organizmu, sprawowa
na przez pierwszy z tych systemów, 

układ dokrewny, jest procesem natur~- che
micznej. Wytwarzane przez gruczoły we
wnętrznego wyd2Jielania produkty, t. zw. 
l ormony. są związkami chemicznymi. Bu
dowa niektórych z nich. jak np. wydziela
nej przez tarczycę tyroksyny. lub wytwa
rzanej przez nadnercze adrenaliny, jest nam 
znana. Inne, iak n. p. produkowaną przez 
trzustkę insulinę, umiemy nawet syntetycz
nie fabrykować. 

Samoregulacja organizmu. wykonywana 
przez drugi system, t. zn. przez układ ner
wowy, jest proeesem natury mieszanej, che
miczno-fizycznej. A mianowicie, o ile prze
wodzenie prądu z jednego nerwu na drugi 
nerw. z nerwu na mięsień i z nerwu na gru
czoł jest procesem chemicznym, to przewo
ti.zenie prądu w obrębie tego samego nerwu 
jest procesem fizycznym, a to : elektrycz-
11ym. Po czynnym nerwie biegnie fala z.mian 
elektrycznych. 

ELEKTRYCZNOSćZWIERZĘCA 

I stnienie tej formy elektryczności, zwa
nej elektQ-cznością zwierzęcą, wykrył 

rirzypadkiem włC>ski badacz Galvani (1761). 
Przygotowując dla swej chorej żony zupę z 
nóżek żabich, zauważył, że w zawieszonych 
przezeń na żelaznej balustradzie balkonu za 
pomocą miedzianych haczyków nóżkach ża
bich występowały rytmiczne skurcze mięśni 
Dziś wiemy, że przyczyną tych skurczów 
je&t prąd elektryczny (zwany na cześć od
krywcy, prądem galwanicznym), jaki się 
wytwarza przez zetknięcie dwóch różnych 
metali, żelaza i miedzi, za pośrednictwem 
substancji zawierającej rozpuszczone sole t. 
j, w danym 'wypadku mięśni nóżek żaby. 

Dalsze poszukiwania zwierzęcej elektrycz
ności i elektrycznych prądów nerwowych, 
riągnące się systematycznie od końca ubie
głego wieku, w których wyróżnili się bada· 
c.ze niemieccy (E. Du Bois Reymond, Fleisch 
von M:arxow, H. Berger), angielscy (E. D. 
Adrian, A. N. Hill. Ch. S. Sherrington), ro
::oyjscy (Trivons, Larionow). i polscy (A. 
Beck, N. Cybulski, E. Geblewicz) w znacz
nym stopniu wyjaśniły rozpowszechnienie i 
pochodzenie tych ciekawych zjawisk. 

I tak, okazało się, że procesy elektryczno
·ci zwierzęcej występują nie tylko w mięś
triach, ale także i w innych częAciach ciała: 
w sercu, w gruczołach. w oku, zwłaBzcza za~ 
w nerwach, mózg(•wych i obwodowych. I to 
nie tylko u żabv. alC' li wszystkich zwierząt i 
u człowieka. Ujawniło się też, że niektóre 
zwierzęta wodne, jak węgorze i płaszczki, 
posiadaią specjalne narządy do wytwarza
nia szybkich i '3ilnych, do 30 wolt dochodzą
cych, wyładowań elektrycz.nych. Narządy 
te są ich bronią w walce o byt, służącą do 
oszałamiania i zabijania wroga i ofiary. 

POCTIODZF.:NIE I Zl\IIANY 

W toku tych badań ustalono również do
kładniej pochoclzenie zwierzęcej ele

ktryczności. a także określono bliże.i zrnia· 
n:v. zachodzące w organiźmie pod wpływem 

Taje-mnice żywf ch Organizmów 
Materfalny odpowfedn k duchowych przeżyć 

przechodzącego przezeń elektrycznego prą-1 wanometru strunowego i oseylo~rafu kaio
du. A zatem, gdy przez ciało Judzkie czy dowego. W oscylografie strunueń cząstek 
zwierzęce ·przechodzi prąd elektryczny, wów elektryczności ujemnej, elektronów, zostaje 
czas rozpuszczone w sokach ciała sole sodu, wyrzucony z wielką prędkością, a jego kie
posiadające ładunek elektryczny dodatni, runek jest uwidoczniony na kliszy fotogra
dażą, zgodnie z prawami fizyki, do bieguna ficznej lub ekranie fluoryzującym. Odchyle
ujemnego, a cząstki soli chloru, wyposażone nie owego st.rumienia elektronów pod wpły
w ładunetC e!c>k1.ryczny ujemny. skupiają ~ię, wem sil elektrycznych rejestruje zmiany ele
w myśl te50 samego prawa, przy biegunie ktrvczności w nerwie. 
dodatnim. Jeśli skupienie to jest dość wiel- Wytworzony w ner\',·ie prąd czynnościowy 
kie. wówczas następuje podrażnienie tkanki jest prą.dem zmiennym i dwufazowym: faza 
i pl'lw<1tanie }Wą.du nerwowego. Jeśli prąd prnewodzenia (stan regeneracji) zmienia się 
przechoozący jest prądem stalym, do odczu z fazą nieprzewodzenia (stan refrakcji). Od 
cia go, n. p. wilgotną ręką, wystarczy na- stępy między fazami są nie krótsze od 0.001 
tężenie niewielkie, już 1-2 woltów. Gdy zaś sekundy. Natężenie jest niewielkie, rzadko 
prąd jest zmienny, a zwłaszeza gdy szybko przekraczające 130 mikrowoltów, ale znacz
zmienia sw6J kierunek, t. zw. oscylację. nie na jest częstotliwość. dochodząca do 100 wa
następu.ie w 1 kan kach skupienie cząstek soli hań na sekundę. Szybkość przewodzenia wa
i nie dochodzi ani do podrażnienia, ani do ha się oo 25 do 80 metrów na sekundę. Jak 
przewodzenia. Dlalego prąd zmienny nawet widzimy, mówienie o błyskawicznej szybko
o natężeniu miliona woltów, byle o dosta- ści myśli jest literacką przesadą. 

\{.owego, słuchowego czy dotykowego, 
zmmeJSZa się amplituda a powiększa czę: 
st.ość wahań fali, dochodząc do 25 wahan 
na sekundę. Te fale noszą nazwę fal .beta. 
W czasie wytężonej pracy ':ffilYSło~eJ .czę
stość wahań jeszcze się powiększa i daJe t. 
zw. fale gamma, a w czasie głębokiego snu 
występują w mózgu fale poV:'olne, o c~ę~to· 
ści 3- 4 wahań na sekundę i o długosci do 
0.3 mikrona. To są fale delta. 

FIZ.JOLOGICZNY ODPOWIEDNIK 
PROCESóW DUCHOWYCH 

Prądy czynnościowe w nerwach są tedy 
prawdopodobnie w pewnym stopniu i V: Pe'f 
nym znaczeniu fizjologicznym odpowiedm• 
Idem procesów psychicznych. Odpowie~: 
niość ta jak dotąd wydaje się jedn~k dosc 
ogólnikowa i powierzchowna. Wiadomo 
wprawdzie, że długość, natężenie i częstość 
prądów nerwowych zależy od stanu fizyc.z· 
nego i psychicznego organizmu. Zależnie 
od spoczynku, snu, pracy, zdrowia, choroby, 
zmi1mia się rodzaj fal, ich częstość i natę· 
żenie. Ale nie wiemy dotąd czy i jak wpły· 
wają. na fale nerwowe procesy psychiczne 
bardziej złożone, np. akty poznawcze, jak 
rozumowanie, wnioskowanie, dowodzenie, a tecznie częsLych oscylacjach, nie rebi na nas 

wrażenia. Na tym polega ta,iemnica rzeko
mej odoorności produkujących się w tea
trzykach ,,elektryeznych fenomenów". 

NOWE lUOżLIWO~OI zwhtsze:za jeszcze bardziej złożone procesy 

T u właśnie zarysowują się nowe możli woli, jak wahanie. powściąg, postanawianie. 
wości ustalenia materialnego odpo· Jedynie co do prostszych przeżyć uczucia· 

wiednika dla 11rzer.tyć duchowych. wych wiadomo, że jakość uczuć wpływa na. 
IU ... ASYFIKACJA FAI, Nl~RWOWYCH Okazuje się bowiem, że nerwowe prą.dy kierunek wychylenia fali nerwowej (przy N owe {iwiatło na sprawę prądów nerwo- ule~ają u ludzi różnorodnym zmianom. uczuciach przyjemnych kierunek ten zdąża 

wych rzuciły przeprowadzone w prze- Zmienia się mianowicie długość ich fali, oraz od ręki prawej ku lewe.i, a przy przykrych 
dedniu i w toku ubiegłej wojny poszukiwa- częstość ich wahań. a to w zależności od fi- odwrotnie), że natężenie uczuć odbija si~ 
nia badaczy francuskich. jak H. Pieron, A. zvcznego i psvchicznego stanu organizmu. na wielkości wychylenia, a trwanie uczuć na 
Gosset, G. Guillain. J. Delay. Celem tych U człowieka dorosłego w czasie zupełnego przebiegu krzywej wychylenia. Pomijając 
badań była klasyfikaeja fal nerwow~·ch i umysłowego i zmysłowego spoczynku wy- wszakże procesy uczuciowe nie umiemy j~
pr~yporządkowanie ich .fizycznym i psy- stępują. w mózgu między biegunami płatu szcze ustalić sprawy najważniejszej: natu· 
chj.cznym stanom orgamzmu. Postęp i suk- czołowego i potylicznego prądy o amplitu- ry i kierunku zależności rodzaju fal ele· 
~e~y ostatnich bada.fi francuskich ma swe ~~ 5-50 mjkrowoltów i o częstości śred-1 ktrvcznych w mózgu od rodzaiu psychicz
zrodl_o w zas~o owanm udoskonalonyc~ przy meJ 10 wahan na sekundę. Są to t. zw. fale n:vch przeżyć. Dla poszukiwań przyszłych 
rzą.dow pomiarowvch. w szczeg-ólności gal- alfa. Po zadziałaniu jakiegoś bodźca. wzro- ot'wiera się tu pole wdzieczne i obiect1.iace. 
.......~ ..... ~~...,. ....... ~~~..._,. ...... .._,...._......,. ....... .._,.~.._,.~...,.._,...._,....,.~~~~~ ..................... .._,..._......,.,....,....._,....._.. ........................ ~....,. 
Ziszczon~ wnarzenia o oalehuriczqwn lełiiie 

Ziemia przeobrażona zielen·q 
Urodzajne łany na miejscu bezpłodnej pustyni 

Na poludniowo - wschodnim krańcu obwo· Barbarzyńska, rabunkowa gospodarka rolna I trzmieli, ani żadnych innych owadów, kt6rt 
du a-strachańskiego, w strefie napół pustynnej, w Rosji przedrewolucyjnej wyniszczyła oł· mogłyby przenosić pyłek. 
nawiedzanej przez posuchy i gorące wiatry brzymie obszary znako~itej z.iemi ornej. Te• Na obszarze 170 hektarów zasadzono szk6ł· 
ze wschodu, na ziemi gołej, wypalonej słoń· rei:iy te okresowo .n~w1ed~a p~ucha, przed ki, otaczając w ten sposób ścianą przyszłego 
cero, znajduje się przedziwny zakątek, jakgdy· ktorą moz~ uratow.ac /~yn1e sc1ana Ja~ów. lasu 1200 ha na.pól pustynnej, nawiedzonej 
by czarem przeniesiony z innych, łaskawszych . Tą wtasme. mysią k1~rowah się tworcy o· przez posu<.hę zie-mi. Otoczono ten młodv Jag 
dla roślinności miejsc. Zakątek ten nosi długą sr~~ka Bo~dynsk1~go .. Osrodek .ten powstał w pieczołowitą tr<>5ką. adciągały. „czarne bu· 
i na pozór prozaiczną nazwę „Bogdyński ośro· m.e)scowosc1, gdzie nie ~ylko me .m.a lasu, ale rze", szły piaski, wiał zły wiatr wschodni. ~ 
dek melioracji ro.Jniczo - leśnej Instytutu Na. gdz ~ e nawet trawa prawie nie rosme. Pow tal prz.ecież wbrew wszelkim pesymi

6 tycznym 
u!~owo - Ba<lawaego przy Mini-sterntwie Rol· poto, aby swym istnieniem dowieść, ie moż· przepowiedniom las rósł i rósł! Na obszar.z: 
nktwa ZSRR", na walczyć z piaskami i posuchą, pokazać w 1200 hektarów, na napół pustynnej, nielitości· 

Bogdyński ośrodek powstał w latach 192tł jaki sposób można nad nimi odnielić zwyci•· dl " wej a świata roślinnego astrachańskiej ziP.-o do 1929. Jest to marzenie o lesie. Marz.enie stwo. Kiedy w ośrodku Bogdyńskim po ra?. m.i zakwitła wspaniała gospodarka rolna. 
o wesołym, śmiałym lesie, który może zatrzy·1 pierwszy zakwitły kwiaty arbuza, trzeba je 
mać palący wiatr wschodni i ochronić ziemię było zapylać rękq ludzką; w miejscowości teJ DzJś ośrodek Bogdyński otaczają olbrz ·m1e 
przed posuchą. me było bowiem ani pszczół, ani os, ani drzewa. Nie zna on posuchy, nie straszny mu 

wiatr wschodni, niemiłosierny skwar nie spa· · 
la z.bóż. Urodzaj w ośrodku je-st bardzo wyso• 
ki. Zbiory pszenicy, prosa, arbuzów są dwa 
lub więcej razy wyższe, niż na otwartym ste· 
pie w czasie najwi ększego nawet urodzaju. 

Wyższa Szkoła Teatralna wydaje dyplomy 
Eqzan1inq zakoriczone 

W W, ·żl';:r.e i Szkolf.' Tf'atra~nef, jedynej I W przyszłym roku szkolnym celem prze
uczelni w Pohicc, lHztałcąeeJ we wszys~- prowadzenia praktyk w teatrze projektuje 
kith k.ierunkach !'zluki teatralnej, zostały się przedłużenie studiów na każdym wy
za:.;.nńc7.one egzair.iny. dziale jeden rok. Jednoroczny kurs dla in-

N'l. W~·,lzialf' l\ktorskirn dyplomy m-;- struktorów teatrów niezawodowych prze
sl<ało siedem oo;ób. poza tym po wykonan~u dłużony będzie również o jeden rok. Kurs 
r rac dvnliimnwych dyplono.y otrzyma; o Gry i Reżyserii Operowej w zależno8c,'i od 
rów11ie.i; s:ulf-m c·sćt> spośród absol· ·ent6w porozumienia z Państwową Szkołą Muzycz
zeszłorocznych. Na WydziaJe Reżyserskim ną w Łodzi od dwóch do trzech lat. 
wręczono dyplomy czterem osobom, na Godnym specjalnego podkreślenia jest 
Wydziale DramaiurgiC'Lnym po raz pierw- fakt, że z upoważnienia Ministerstwa Kul
szy otrzymały je dwie osoby. tury i Sztuki Wyższa Szkoła Teatralna w 

W ubiegłym roku szkolnym czas trwania Łodzi kontroluje działalność pięciu innych 
nauki J)a Wydziałach Aktorskim i Reżyser- szkół aktorskich w Polsce, układając dla 
skim obejmował trzy łata, na Wydziale nich zasadnicze programy oraz kieruje eg-
Dramaturg-i~znvm dwa lata. zaminami absolwentów. (s.) 

Nawet w 1946 roku, w roku kata· 
strofalnej posuchy, jabłonie bogdyń , kie obro· 
dzi ły od 50-132 kwintali owoców z hektara. 

Uczeni radzieccy dowiedli, że pola, nawie· 
dzane przez posuchę i wiatr wschodni, należy 
otaczać pasmem leśnym, aby zwiększyć· st 
wJlgotności gruntu. Wilgotne powietrze leś 
zatrzymuje wilgoć nawet dla z.bóż. Dowiedzio· 
no, że pasy leśne zwiększają urodzaj zbóż o 
25-30 procent, warzyw i arbuzów o 50--05 
procent, a traw o 100-200 procent. 

Do roku 1941 na terenie całego Z'Wiązku 
Radzieckiego zalesiono ob6zar o 637.000 hek· 
tarów we wszystkich okolicach, nawie<lzanvch 
przez positchę. O rozmiarach tych prac naJle· 
piej świadczy fakt, że na he.klarze lasu trzeba 
posadzić dzie.!ięć tysięcy drzew. 

\Vojna przerwała te kolosalne prace. Na 

W kra I• n 1• e kura cyi• n e1• n u dy ~~~~~~~n~~;nf ~ahl~~:. ~~~~wA~t;fe~~f ~r~~;c~as,
0

~g~~~?~~ia~~~;~f ~~~ó~rą~~~ 
nawet rację, ale nie mogę mu tego osobi- tysięcy hektarów lasu uległo kompletnemu 
, . , zaiszczen;u. 

1 I • , sc1e przyznac. -wszy 1st z WCZaSOW . Co do Kroniki Filmowej, to mieli tu co Po wojnie prace nad zalesieniem olbrzy· 
Tknięta złym przeczuciem, wydobywam nią garderobę i nawet kosti1:1m kąpielowy · kręcić. Dom Zdcojowy jest naprawdę im- m:ch połaci kraju podjęto z nową energią. 

~naftalinowane w maju zimowe rzeczy i za -: je~t ni~poprawn.ym opt}'lIUStą. qdy do- j ponujący, urządzony z najbardziej wyszu- Na stepach znowu wyrastają zielone, leśne ba
opatrzona w bilet i skierowanie, wyruszam wie.dział się, co mme gnębi, .zaczął fllozofo- i kanym komfortem, a łazienki... to istny rykady. Pięcioletni plan odbudowy i rozwoju 
na urlop. O dobrodziejstwach i wygodach wac na temat: ,,O zawsze mezadowolonych wzór wszystkich zalet.„ Utrzymane w sza- gospodarki narodowej ZSRR przewiduje m. in. 
podróży nie będę się rozwodzić - powiem kobietach" !- „Albo kuracja, albo wyciecz-~ Jenie dyskretnym tonie, są jakby stylizacją zalesienle w latach 1946-1950 obszaru 250.000 
krótko - przez cały czas stałam w pociągu ki! . Albo }eżysz !"an~ w bo~owi.nie i pr~yj-1 starorzymskich łaźni (zdobią je nawet ko- hektarów. W. Iwanow. 
na jednej nodze.- i jak się potem okazało mu.iesz kr~tkofa.lowki, ~lbo Jedziesz Pam do pie antycznych bareliefów) marmury, opa- ---------------
-nie na swojej! Karpacza 1 wspmasz się na szczyty. Albo, I lizujące zkła ... Pod względem technicznym Duże zainteresowanie 

Przybywam do Solic-Zdroju. Już na wstę albo ... Trzeba być konsekwentnym ... " i leczniczym łazienki należą do najbardziej 
pie z żalem zauważy'łam, że zamiast wytwor- Ale ja nie chcę być konsekwentną, nie I wzorowo prowadzonych w kraju, a kąpiele ceramiką i wyrobami szkła. 
nych mężczyzn paradujących w różnych chcę spacerować z numerowanym kubkiem , prawdziwym dobrodziejstwem dla chorvch nymi na Wystawie ZO 
„wdziankach" i krótkich białych spoden- l · k 't · ' · · t · lk. d I l. · - d ' odd 
k ( . 1 • . d f . t . ł poprzez a e.ie -wi nącego Jasmmu. na as mę 1 wsze ·ie o eg 1wosc1 rog e- Od t . .1 „_. 
·ach meza ezme o orroy 1 s opma uw o- Październikowe wichurv zmuszają nas do chowych, gardła, nosa, wątroby i t. p. i· kl momwen ut o.twza'.c1a Opdaw1kon ceram111J. sienia dolnych kończyn) - suną tu popro- t . . , . t . . 

1 
J . . d A . . sz a na ys aw1e iem zys anych cieszy 

1;1tu jacyś podlatusiali astmatycy, ludzie cho pozos !JWama n~Jczęsc1eJ w c1~mu pa m ~z się ~ga zam z p.. ntos1em, ze wszyst się wiei.kim za~nteresowan[em ze str001y zwie· 
rzy i markotni. Zamiast rzeźbionych lase- ~vspamałego ha.U u w Dom~ ZdroJov.:ym. Le ko J~St piękne, uprzi:Jme, dem?krat.yczne, I dzających. Pawilon ten, wystawiony przez 
<'Zek z żetonami, noszą przed sobą numero- zymy w głę~o}d.ch fotelach l p. Antos ma wy ale me ~a pogo~y, .me ma. słonca, Il!e m~ Centralę Zbytu P-0r~elany, Fajansu i Wyrobów 
wane kubki i przez długie rurki majesta- kładł o szcz~~cm. . . . . hum,~ru i kur~CY:Jna ~u~a, J!lk. ~ cz~s1.e po Szklanych w Łodzi, unaoczni-a wyraźnie za-
tycznie i dostojnie popijają różne wody ze - „~ lud.zie, lu~zie, ";iec~me .mezado".l"o- wodzi, pp~nosi się wciąz ~ze~ l wyzeJ ... , . adniczy postęp, jaki dokonał się na przestr'leni 
źródeł młooości i zdrowia. I.on~, ~1ewd.z1ęczne istoty. K:edyz 1.o ~am le ---: Zgimemy tu mar~e nuędzy l~1dzrm trzech po~ojennych lat pracy polskich fabryk 

Na miesiąc biorą rozbrat z Monopolem zał~ w takim ~ote~u pod ~aką palmą. Pro- w ~iałych pła~zczach ,kf1:p1elowych parue An- porcelany 1 hut zkła. Powszechną uwagę zwra 
S . t . t 1. . kl d . . t szę .. - tam ~1edzi pan w1ce!Il!irszałek, a tu tostu! RuszaJI!lY w s~iat ! . cają tu nowe wzory i motywy dekoracyjne 

piry usowym i -o rozs ame a zie pię no pun.1 !. Z leweJ strony pan .mmister, a z pra· - Co .za mespokoJny duch. mieszka w polskieJ· porcelany, kprsztalo·w, J.ak 
1
· nowe żalu na ich twarze. Niosą trwożnie swoje A · K al l ł d k t h k b h c t h ł t „ wątróbki i J'elita i poprzez piękny park, po we.i _Ja :-. ntos '!W g n,- .ma y ru arz yc ~ ~et.ac, . ,ZY po o. przyJeC a em u, gatunki szkła zastosowanego do produkcji ga-

z wielk1eJ drukarm, w _ktoreJ ~ws;z;e l;i~ę aby odJ~zdz~c kazdego dm~? . . lanterii sq;klanej oraz szkła użytkowego. 
alejach rododendronów i azalji - obnoszą układ~~ słowa w obrorue spraWJedliwosci 1 W koncu Jednak uznał się za ~cięzoi:ie- "."' drugiej. części pawilonu odbywa się sprze 
swoje kuracyjne tro~ki. ładu... . . . . . go. .Po!Zlicam:y wytworny hall 1 '!lnlkaJąc daz artykułow ze szkł<t., porcelany i kryf>zta-

Zaczynam i ja markować w zastraszają- Na~C!m1ar złeg? za.ieżd.za auto Polskie~ patrze,ru~ na ciemną c~urę, ud~Jemy Slę łów, które ze względu na atrakcyine ceny 
c:. sposób. Na szczęście spotykam tu P· ~r,omk1 F1~moweJ; u~taW18:jąc !eflekto!'Y l do Ksiezna, do starego ~18.§towskiego Zam oraz estetyczną wartość znajd•'4ą iuż od dni~ 
Antosia, który oomiroo, że zabrał tylko let, Jl!Z Jq•ęca, film,_„ Z ZYCla all.21elskich }Ofd~W= ku, (Zofia B.) QtWarci.a wielu nabywców, 



Nr.Wl1 

Szersze ulice 
ił' tę i z poaroten1 

WAŻNIAK - lepsze nawierzchnie 
Najw-ażniejsze inwestycje drogowe · 

~sta_tnio. W Łodzi przyst~p:ono do przepro-1 legnie przeobrażeniu. W chwili obecnej p.rze- kostki granitowej, a ulica zo6tanie poszerzona 
wa ema szer€gu .mw;styC)i drogowych i na- prowadz.a się 'roboty nad poszerz.an.iem odcin- do 10,5 m. 

Absolwentka uC'telni poznańskiej zgła
sza. się do jednego z dziekanó~ ·u. Ł. • • 

- Proszę mnie zameldowac - moWI 
napuszonemu ce1·bero,,i,_ strzt?gącemu 
dri;wi dziekal1skich· - l\foJe nazwisko, ta
kie i takie... · prawy nawierzchni drog. I ulic. Do najważniej- ka między Południową a Kamie.!lJną. Odcmek Należy jeszcze wspomni eć o nkoń<:.zonej o

szy~h tego .•<;>d'la)u r.obot należy budowa dru- ten pokryty zostanie gładką kostką gr<l!nitową . statnio .robode poszerzania i wybrukowania 
gie.i po WO}llle ło?z,kieJ .arterii dwuje.zdnej. Ar Jedną z w;ękśzych inwe5tycji przeprowadza nową nawierzchnią kosLkową ulicy Więckow
le_Na ~a prze.biegac będz.1e wzdluż ulicy Slodol- się na ul. Rzgowsk iej: odcia'.!ek od Placu Ni€- sk iego i Gdański ej koło CZPP i Muzeum Miei
~<me/ - rownolegle do Nowo.m iejskiej. Do podległości do ul. Dąbrowskiej oprócz 6Zyn skiego. Ogólem na tym odcinku zakiżono 500 
c. wiki! obecne i wybudowano już i oddano do tramwajowvch otrzyma nową nawierzchnię z metrów nowej naw ierzchni. (Zyg.) 

- W jakiej sprawie? - pyta surowo 
cerber. 

- W pr~·watnej. 
_ ;ro mi nic nie mówi - ciągnie cer• 

ber. - P1·0 ·zę; dokładnie powiedzieć, o co 
chodzi'! uzyt u .480 m naw1erz.chnt. Na placu , położo

nym m1ę.dzy ul. Stodolnianą a Nowomiejską 
n<i pr.zec1w ,Urzędu. Woj~wódz.kiego, wybuc!o
wana rz:ostan.1e w n1edług1m cz.asie główna pę
tlica dla tramwajów miejskich i podmiejskii:h. 

Drugą, nie mniej ważną inwe.stvcją, jest 
s:zybko posuwająca się budowa arierii war
szaw~kiej, która przebiegnie od ul. Wojska 
Polskiego w kierunku Trębad«iej, Uniwersy
te<:ką do Narutowicz.a i Piotr.kowsk iej. W 
chwili o.hecnej .rnboty trwają przv wykopach 
1 budowie nasypu. Zna jdujące s i ę na tra ie 
budowy nowej drogi koryto rzeki Łódki zo
stało już całkowicie pokryte na odcinku stu 
metrów. owowybudowana arteria będz i e mia 
la 10 m szerokości. 

UJ. Ki l : ńskiego z biegiem czasu również u-
r'.'::"::'.": ,. . 

Kuracja 
Pijemy wody 

na 
• • j .- To mogę powiedzieć, tylko dziekano• m I e s c u Wł:_ w takim razie PANA DZIBKANA. 

NIE1\IA. 
lecznlcze w Lodzi 

Przedsiębiorstwo Państwowe „Uzdrowi- Z wód stołow:ych w kioskach „Uzdrowi-

Na szczęście okazało się, że pa.n dziekan 
•. BYL", interesantkę uprzejmie przyją,J., a 
,.ważniaka" - p1vi;ywołał, jak to si~ mowi, 
do portądku. ska Polskie" zainstalowały na terenie na- ska Polskie" otrzymać można: „Krystyn

szego miasta l<iosl'i sprzedaży wód Jeczni- kę" (Ciechocinek), Kryniczankę, Staropo-
czych. Na razie sprzedaż wód odbywa się lankę (Polanica Zdrój) „Wacława" - So- A 25-429 
w dwćch punktach, przy ul. Piotrkowskiej lice. Nmncr tej ciężarówki zapamiętali obie 
75 oraz na skrzyżowaniu ulic Al. Kościusz- Z wód lecznicz~rch w sprzedaży są: Kry- na1Jewno pasażerowie, jadąey dn. 29 lip-
ki i Legionów. nica - „Zuber", „Zdrój" - Główny, ea, godz. Jl, tramwajem „6". Zapamię-

W ciągu najbliższych dni zmontowanych „Zdrój Jana", Solice ,,Dąbrówka", tali dlatego, że ciężarowka ta zablokowa-
zostan:ie dalszych 5 kiosków, na Placu Nie- „Mieszko", Szczawnica - „Magdalena" la szyny i uniemożliwiła posuwa.nie się 

k · D J' f' " St f " K d M tramwaju. Oc'tywiście, przyczyną zatny 
podległości, na ul. Sien iewicza przy a- „ oze ·ma , ,, e an , u owa „ ar-
SZ''llSkie2"o, na Placu Zwycięstwa, na Zdro- chlewski", „Sniadecki". mania w. W· wozu była t. zw. siła wyższa. 

' ~ C c~11i nawalenie moto1·u, al1> czyż samoc.ho· 
wiu i na Placu Wolności - w ogóle zaś na ena za szklankę wody stołowej wynosi dy mu-sza Jeonieczi•ie Jeździć 110 l'!zynach 
terenie Lodzi zostanie zainstalowanych 20 JO złotych, natomiast szklanka wody lecz-, tramwa.iow~·ch? po Jlormalnpj .11>.zdni 
t2kich „stacji klimatycznych". niczcj kosztuje J2 złotych. (Zyg) ni<> htslrn? J,ODZJ Nfl'i 
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Nowy rezerwat zielen· w . Ł 
Jeszcze jeden park w południowej dzielnicy miasta 

Przy Pai1stwowych Zakładach Przemy-1 ,jed~nastohekt~~O"J' pnTk, stBno:Niący prze!l I Przemysłu Włókienniczegn, 
słu WełnianegQ Nr 6 (d. Leonard) obok pla- woJną, własnosc prywatną. a. ob.Jęty po WOJ- Zakłady fabrycZ11e nte były jedna.lt w sta
cu Niepodległości położony jest obszerny, nie wraz z fabrykl'} przez CentMlny Zarząd nie otoczyć należytą opieką, drzewostanu i 

ostatnio vark był mocno zaniedbany, a co 

5 tys fachowców zasiliło kadry. pracy gof~~~·ą~u~i~~~ti~~3:g~!~I's~~ na u~-
• • _ dze oraz wiedząc, jak bardzo potrzebny Jest 
Wyn ki akcii Instytutu Przemyslowo-Rzem1eśll1 czego je~zcz~ jed~n rezerwat zi7leni p~ludniowej 

· Na terenie województwa łódzkiego pro- ponujące. Tylko w tym jednym roku ponad dzIE;lmcy miasta, prow~~1 o~ecme pertrak-
pa!!andę przysposobienia zawodowego do- 5 OOO osób przeważnie dorosłych pobierało tacJe z CZP'.Vł„ w ':"Ymku kt~rych park od· 

~ · ' . • dany zostarue do uzytku pubhcznego. 
rosłych oraz bezpośrednią akcję wyszkole- naukę w szkołach i na kursac!1 zawodo.wych NowoPQzyskany przez miasto teren przy. 
niową prowadzi najstarsza na tutejszym Instytutu. Przes~ło 140 kursow, grup i klas niesie równocześnie dużą wygodę mieszkań
terenie vlacówka społeczna tego typu: In- Z<?Stało u.r1:1choi;ruol}ych. P~woł~o na tere- com okolicznych ulic, którzy dzięki przejś-· 
stytut Przemysłowo - Rzemieślniczy Woje- me Lodz1.1 WOJewod~tv:a łodzk1ego 2q sta- ciu na przełaj przez park, uzyskają powaź
wództwa Łódzkiego. , !~eh placow:ek i oc:Idziałow. A_bso.lwe;nci kur- ny skrót drogi. idą.c od ulicy Bednarskiej na 

Wy11iki pracy, jakie Instytut osiągną~ w ~o"". zor~i;1:uzowah szer~g. społdzielm pra~y, plac Niepodległości. (S.) 
No.prawa linii wysokiego napięcia. pod Łodzią roku szkolnym 1947-48, są ;naprawdę im- mm zasilili kadry kwalifikowanego rzerruo
~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~ ~a, wpl~ając na pod~e~en~ ja~ścipro-

D I I d k dukcji i obniżkę cen wytworów. ·uw AGA RODZICE, WYSYLAJĄCY 
DZJECI DO RAFAŁóWKI Op a Y O Omornego Siedziba Instytutu i biuro Centrali mie

ści się w Lodzi. przy ul. Marsz. Stalina 7. 

d • Całokształtem działalności Instytutu Prze-

Zarząd Koła. Polskiego Związku byłych 
Więźniów Politycznych komm,iikuje. źe wy
.iazd d:>:ieci nai>tąni w dniu 1 sierpnia o go
dzinie 8 rano z lokalu Związku przy ulicy 
Jaracza 3. 

03 0feZb1łdUe koszty kOftSerWaC!i OmOW mysłowo-Rzemielniczego kieruje Zarząd, na 
czele którego stoją: prof. dr Nowacki Ta
deusz, nacz. inż. J. Alichnicwicz, nacz. J. Dz1ś odbędz • .i s:ę posiedzenie Kolegium Za- nież projekt zmniejszonych opłat admi.noislra

rzqdu Miejskie70, na którym między mnymi q jnych od odwołań od podatków miejskich. 
omawiana będz,e sprawa dodat.liowych op/al Do chwili obecnej opłaty te były wyższe, niż 
od lokali, znajdujących s;ę w domach pod Za- opłaty skarbowe - obecnie mają one być do
rządem Nieruchomości. Wpływy z tych opłat stosowane do ich poziomu. W ten sposób ujed
przeznaczone mdją być na wszelkiego ro<lzaju nolicony zostame system opłat administracyj
świadczema, jak wywóz śmieci, oczyszczanie nych. vV skład podatków miejskich wchodzą 
kommów, oświetlenie klatki schodowej itp. Ko podatki: od nie.ruchomości i gruntowy, loka
m;sja układająca iPro_iekt tych opiat, przedę Iowy, konsumcyjny, od widowisk, od p~ze~ 
wszystkim weźmie p.::>d /Uwagę fakt, kto w da- m iotów zbytku, napojów gazowych, psów, szyi 
nym mieszkamu mieszka i ile izb zajmuje - dów itp. 
inne bowiem opłaty będą pono~ili robotnky, Na posiedzeniu zatwierdzona ma być rów-
a inne tak iwana „irncjatywa prywatna". n'eż subwencja Zarządu Miejskiego dla Spo-

Poza tą sp rawą. Ko legium za twierdzi rów-\ !eczr;ego Komitetu Masowej Nauki Pływania 

W PZPB Nr 2 w prz.ędzalni (6 stron) uzy- W PZPB Nr 7 w przędz.alni (780 wrzec.) 
skała Janina Mucha 132.4 proc„ a Antonina odznaczyli się Władysław 'Witczak (163.8 
Jędrys 131 pro:. Regina Kostrzewa (4 stro- pro~.) i Maria Woźniak (162.6 proc.). W 
t11Y) osiągnęła 142.5 proc„ S tanisława Wio- tkalni na „czwórkach" Helena Bilska osiąg 
dowska 140 proc, Genowefa Pawlak 138 nęła 182.3 proc., a Janina Owczarek 172.6 
proc„ a Helena Marzak (3 strony ) 148.9 proc. 
proc. \Ilf tkalni na „szóstkach" wysunął się 
na czoło Brnnisław Ciula (165.3 proc.). Ma
ria Skabiak uzyskała 160 proc., Maria Dre
lich 163.8 proc. Na „czwórka::h" wyróżniła 
się Irena Kucharska (161.4 proc.). 

W PZPB Nr 3 w tkal•ni odznaczyły się 
Antonina Kępska (6 krosien - 176 proc.) 
i Genowefa Swolińska (4 krosna - 183 
proc.). We współzawodnktwie zespoJowym 
wyróżniły się zespoły majstrów Sobczyń
skiego (142.4 proc.), Banasz -::zy)ta (129.4 
proc.), Zalasy (l 23 proc.), Człapińskiego 
(112.7 proc.) i Marcinkowskiego ( l12 proc .). 
Tkalnia „A" osiągnęła 115 proc., wyprze
dzając tkalnię ,.B" (101.8 proc .). 

W PZPB Nr 4 wyróżniły się pęczkarki 
Franciszka Brzezka (271.5 pro~.). Anna 
Frątczak (267 proc.) i Irena Czarnecka 
(255.5 proc.). 

W . PZPB Nr 8 w przędzalni (920 wrzec .) 
uzyskała Zofia Ogińska 170 proc., a Hele
na Jakutowicz 156 proc. W tkalni (6 kro
sien) osiągnął Władysław M irecki 190 
proc. Janina Raj uzyskała 186 pro:. 

W PZPB Nr 9 w tkalni na „szóstkach" 
wysunęła się na czoło Feliksa Pakulska 
(162.8 proc.). Drugie miejsce zajął Stani
sław Kubik (160.3 proc.). Maria Tomczyk 
osi ągnęła 158.5 . proc. Jadwiga Treda 154.6 
proc„ a Regina Gejsz 151.7 proc. W przę
dzalni (750 wrzec.) uzyskała Antonma 
Sypniewska 148.9 pro:., a Maria Bartosik 
147.4 proc. Maria Dyksa (732 wrzec.) uzys
kała 15.8 proc. ' 

W PZPB Nr 16 wyróżniły się prządki 
Zofia Kisiel (704 wrzec. - 169.5 proc.), Ka
zimiera Rojewska (872 wrzec. - 152.8 proc.) 
i Zofia Stolecka (842 wrzec. - 149.7 proc.). 

W PZPB Nr 22 w przędrnlni (4 strony) 
Karolina Gogolewska i Feliksa Sobczak 
osiągnęły po 172.4 proc., a Anna Szkudlarek 
i Janina Kaczmarek II (3 strony) po 145.6 
proc.). 

W PZPB Nr 5 w tkalni na „czwórkach" 
p ierwsze miejsce zajęła Maria Rymkow~ 
ska (183.6 proc.). Tadeusz. Nowakowski 
osiągnął 182.9 proc. Teofila Gecewkz uzy
skała 182.3 proc., Janina Szcześniak 179.1 
proc„ Anna Raj.ska 177.9 proc„ Waleria 
Klimek 173.2 proc. 

W PZPB Nr 6 w tkalni (6 krosien) osi ąg- W PZPB w Pabianicach w tkalni uzyskała 
nęja Zofia Pietraszek 163.4 proc . Stanisław Altreda Latuszkiewicz na 8 krosnach 167.4 
Andrzejewski uzyskał 162.8 proc. Na proc., a Władysława. Raszewska na 6 kros
,,czwórkach" wyróżmly się Emilia Janiszew n ach 174.6 proc. a „czwórkach" wyróżni
ska ·(169 .7 pro :.) i Weron ik a Góreck a ły się· Helena Swiątek (181.1 proc.), Stani
(159:1 proc.). W przędzalni (750 w rzec.) od- sława Bujnowicz (167.4 proc.). Józefa Ba
znaczyły się Józefa Michalak (147.8 proc.), I rańsk a (164.8 proc.) i Zofia Kl imek (163.3 
Helena Zaplotna (146.9 proc .) i Romualda proc.). W przędzalni odznaczyły się Hele-
Winnick a ( 145.1 proc .). na Sroka 1720 wrzec.) - 143.4 proc). 

Jagodziński, dyr. Z. Sowiński i dyr. Eug. 
De bo wski. 
·zarząd Instytutu planuje na rok przyszły 

dalsze rozszerzenie działalności, co powita· 
ne będzie przez całą opinię społeczną z du
żym uznaniem. 

BB7-PJ:-ATNT~ KONCERTY POPlJI,i\RNE 
W niedzielę dnia 1. VIII. 48 r. odbędzie 

Się bPzplatny koncert ponularny W parku 
,.:Zródliska" w godz. od :16 - 18 i w parku 
„Julianów" w godz. od 18 - 20. Grać bę
dzie orkiestra •Elektrowni Łódzkiej 

Pionierzy współzawodnictwa 
Przodownicy pracy w Elektrowni l.ódzkiej 

Jak już podawaliśmy, Elektrownia Łódzka W Wydziale Instalcji na pierws·zym m1e1scu 
współzawodniczy od 1 lipca br. z. Elektrow11ią je,,,t 'v'v'ładysław Cukrowski - 188.l proc .. dalej 
Warszawską. Antoni Witkowski l84,5 proc. i Stefan Obara 

W ostatnim miesiącu sprawozdawczym wy- 174 p1oc. 
różniono już w szeregu wydziałów przodow
ników pracy. którzy stanowią pewnego rodza
ju gwarancję„ że Elektrownia Łódr.l<a nie ::io
zoslanie w tyl e za Elektrownią WarszawsJcą. 

W Wydziale Finansowym następujący inka
senci prnekroczyll normę: BrO'llisław Fajkow
ski - 165 proc„ Józef Zajączkowski - 142 
proc„ Tadeusz Kubiak - 139 procent. 

W Wydziale Ruchu przy obsłudze kotłowni 
wyróżn i li się : J an Komosa, który osiągnął 
124,8 proc. normy. Józef Dyklyń kl - 119,9 
prnc., Józef Kotyniak - 114,7 proc., Józef Ki
J;nski - 114.6 proc. 

Bardzo poważnymi wynikamj poszczycić siQ 
może WyU.Ział Napl'awy Liczników: Czesław 
Mądi:y osiągnął aź 214 proc. normy. Wacław 
S<2bczyńsk1 - 181,2 proc„ Julian Wajda -
176,5 proc. 

W mo11tei1.1 llcznil(ÓW przodu je Apolinary 
Mróz - 16ll,2 proc . normy, Adam Pietrzak -
159,1 proc. 1 Hieron im Kaczorowsl<i - 152 
procent. 

Prwdownikom pracy Łódzkiej Elektrowni 
życzymy aalszych pomyślnych wyników współ 
zawodnictwa. (m.) 

~w~11!fl T! gicz.ne 
~t i 1 ~N_oz•-~ n 1 e s n a s i 
We wrzesnm 46 roku Irena Paczkowska I malnego małże1istwa, ponieważ stara Pacz

poznała Jana Matczaka. Wkrótce Matczak ko~s~a nie ~h~iała. pi::zepisać ~ajątku ina
zamieszkał wraz z Paczkowską i jej mat- czeJ. Jak n!' imię corlp Ireny, 1~1e chcąc, na
ką. W styczniu 47 roku dano na zapowiedzi we~ słyszec, by w akcie mogło !1guro~vac 1~a· 
i miał odbyć się ślub. W marcu Paczkowska zw1sk~ Jana Matczaka. Wyn.11{ł:v_ W?-ęc ~e· 

I powiedziała Matczakowi, iż jest w ciąży. snask1. Matczak wyprowad~1ł się l 'yYJe
Jednakże ten ciagle zwlekał z zawarciem for chał do CzęstQchowy, gdzie wstępuJe w 

· związek małżei1ski. Irena Paczkowska była 
zrozpaczona, gdyż wkrótce miało nastąpić 
rozwiązanie. Pełna żądzy zem..<1ty udała się 
pewnego wieczoru do zabudowań teściów 
Matczaka i podpaliła je, wskutek czego spło
nęły doszczętnie. 

WIELKA ZABAWA SPORTOWA 

„Zarrząd Oddziału Grodzkiego Towarzystwa 
Przyjaciół Żołnierza w Łodzi w n i edzielę, dnia 
1 sie rpnia 1948 roku urządza \.Vielką Sporto
wą Zabawę Ludową (bezalkoholową) w Ogro
dzie „Sielanka" przy ul. Pabianickiej Nr 49, w 
godzinach od 14 do 22-ej. 

W iele oryginalnych, interesujących niespo
d·zi dnek, wyścigi na szczudłach, w beczkach 
i w workach oraz inne pełne humoru zawody. 
Wieczorem nad wodą ogniska kolorowe, ognie 
bengalskie i rakiety. Na zakończenie film 
w ogrodzie". 
Wstęp l OO zł, dla pań , żołnierzy i członków 

TPŻ - 50 zł ('Za okazaniem legitymacji). 

Wczoraj przed Sądem Okręgowym roze
gTał się epilog tej tragicznej sprawy. Mat
czak, zeznając jako świadek, został aresz
towany na sali z polecenia oskarżyciela pu
blicznego prokurator Maryewskiej za wy
krętne wypieranie się złożonych w śledz
twie zeznań i zaprzeczanie faktom oczywi
stym. Sąd pod przewodnictwem sędziego 
Maurera, biorąc pod uwagę okoliczności ła
gQdzące, skazał Paczkowską na 8 miesi~
cy wiezienia. Bronił adwokat Orzech.. 



• 

Str. 6 Nr. ~C3 

Historyczna chwila odczytywani-O przez prze wodniczqcego CKJ,'vl kol. Za1zyc:kiego uchwały 
o powstaniu Związku Młodzieży Polskiej. 

N d • ( Ił' 5loricu radości i entuzjaznJie asze za ama 
1 

~ .• _. --------~~„- --~~ - ~~ -
Mamy już poza sobą Kongres Zjednocze- N a s . I k . 

1„owy Organizacji Mlodzieżowych, który u· z. e w I e e • n1 • 1e ro aws clzwalił Deklarację Ideową naszego związku o· 
raz Prawo Związku Mlodzieży Polskiej i na
kreślił drogę, którą mamy jść w najbliższej 
przyszłości ku realizac;i zadań, jakie prze<l 
nami stoją. Zadania te są wielkie. Pod.stawo
wym zadaniem naszej organizacjj jest wycho· 
wanie ideologiczne, wychowanie oparte na do
brze pojętym patriotyżmie. ·chcemy, aby mło
dzież naszej organizacji rozumiała i potrafiła 
lączyć zagadnienia Polski wolnej i niepoQle
glej z zagadnieniami Polski sprawiedliwej. 

Migawki z Kongresu i ZI tu 

Bęclziemy wychowywać naszych członków 
na najlepszych tradycjach narodu polskiego, 
na najlepszych tradycjach walk o niepodle
glośc i wyzwolenie spoleczne. Będziemy wy
chowywać młodzież w poczuciu łączności ze 
wszystkimi silami demokracji i postępu na 
świecie. Podstawowym. elementem wychowa· 
ni<l młodzieży musi być wreszcie wyrobienie 
w niej właściwego stosunku do procy. Chce
my wychować w naszej organizacji ludzi o sil· 
nych charakterach i o odpowiednim stylu ży
cia opartym przede wszystkim właśnie na tym 
właściwym stosunku do pracy, o ta.kim stylu 
życia, który cechować będzie sumienność i wy 
trwa/ość, pracowitość i uczciwość, ideowość i 
świadoma dyscyplina. W oparciu o le zasady 
wychowawcze musimy wychować naszych 
ci;lonków tak, aby w oczach całego spoleczeń

ZaC'z.ęło się już w Lod:ll. Delegatów NA rONGRES ZJEDNOCZENIOWY że~ 
gnały Jiczne rzesze młodzieży. S'Zliśmy przez miasto ze śpiewem i okrzykami. 
Naturalnie była z nami i nasza mlodzieżowa orkiestra. Przechodnie przystawali 
patrząc na niecodzienne zjawiska. 

Na dworcu przybysze z jałdegoś pociągu patrzyli ze zdziwieniem na żegna. 
ną przez szeregi młodzieży 30-osobową. grupkę, w ślad której biegły okrzyki: 
„Przywieźcie z sobą dobre uchwały". Myśleliśmy z dumą: „Przywieziemy". 

W pociągu, jak to w pociągu. Trochę wi-, . 
sząc, trochę stojąc, trochę siedząc, ale 

za to dużo śpiewając dojechaliśmy do Wro
cławia. Było jeszcze trochę' czasu, więc pu- I 
ściliśmy się na zwiedzanie miasta. Byliśmy I 
na cmentarzu bohaterów minionej wojny -
poległych żołnierzy Armii Czerwonej. Pa
trzyiiśmy jak wre praca nad ostatecznymi 

1 przygotowaniami do· wystawy, jak wyra- 1 
stają. spod ziemi w szalonym tempie pawilo
ny, makiety, i plansze, jak szybko i este- 1 

tycznie (wiele mogliby się nauczyć kupcy · 
łódzcy) dekoruje się wystawy. Nadchodził 
wieczór. Coraz to częściej można było spot- I 
kać grupki młodych, maszerujących ze śpie- I 
wem. Kongres się zbliżał. , 

• • ; 

reg podarków. Były to : album Zł" zdjęcia
mi z życia młodzieży robotniczej Lodzi dla 
Prezydenta R. P. Ob. Bieruta, proporce dla 
mlodzieży: ZSRR, Grecji. Hiszpanii i Buł
garii, biblioteczka dla ZMP we Francji, 124 
tysiące złotych, zebrane przez Lódzki Ko
mitet Jedności w okresie przedkongreso
wym, chusteczki dla wszystkich uczestników 
Kongresu i szereg innych. 

* • * W skład władz ZMP weszli z Lodzi: do 
Rady -aczelnej, kol. kol.: Lipińska Hali· 
na, Starzec Feliks i Jabłoński Jan oraz do 
Zarządu Głównego ZMP - Jabłoński Jan. 

I * * Ktoś szukał w prz:rwie w kuluarach ja
kiegoś znajomego. Wypytywał na prawo i 
na lewo „kto jest z. Kielc, koledzy?" Wresz-
cie odnalazł się jakiś kielecczanin. „A z 
jakie.i Wy organizacji, kolego?" „Jakto z 

l jakiej ? - oburzył się zagadnięty - ze 

I 
Związku Młodziezy Polskiej''. I to jest isto

' ta jedności. Wszyscy ją rozumieją i czują 

I 
się członkami jednej organizacji. Nie wie
rz:yc.ie, ,~koledzy, niezorgani:;owani ?" . SpY.· 
taJc1e się l.:ogos z członkow orgaruzaCJI. 
Najlepszym dowodem tego, był Zlot. 

slwa miano członka ZMP by/o równoznaczne Wreszcie nadszedł ów upragniony dzień. 
z określeniem przodującego człowieka, musi· W sali kina .,~ląsk" wypełnionej po brzeg~ 
my wychować nowego czlowieka budującego śpiew rozległ się już pół godziny przed roz-
nowy ustrój. poczęciem Kongresu. Przecież to nasz mło- * * . . I dzieżowy Kongres. A potem? O tym, kto * 

T.o zadanie wychowaw.cze, zadani.e wycho- przemawiał i 0 czym mówił, wiecie już kole- A o zlocie jest jeszcze trudniej ĘJisać. niż 
wama nowe.~o. człowieka 1es1 dla Związku Mlo I dzy z prasy codziennej. Ale nikt jeszcze nie o Kongresie. Nie bylem na nim Jako bez-
dz1ezy ~olsk1e1 zadaniem n~czelnym. Je~t o~ok napisał 0 tym i chyba nie można tego napi- stronny obserwator. Przeciwnie. Piekłem 
n'.eqo 1e~ak caly szereg innych .zadan, r?w· sać, ile czasu zajęły brawa i okrzyki. Ze- się na lipcowym słońcu razem ze wszystki-
me _waznych. Przed.e wszystkim . musu~y brałoby się tego ładne parę godzin. 0 ile mi i razem „przybijałem" przed trybuną 
w~moc '!dzwl mlodz1ezy w odbudowie kra/u. fotoreporterzy Filmu Polskiego potrafią ! pościeranymi nogami. Przyjmijcie więc k0-
N1e. m~zemy .przestawać na stw1er.d~eruach wychwytać najbardziej istotne momenty (z I ledzy te kilka uwag, które wydaje mi się, 
tylk?'. ze „w pierwszym etapie. Mlodz1ezo_w~g~ czego się Film Polski chwali) to może zo- Przewodniczący CKJ, gen. Janusz Zarzy cki mogłyby być uwagami każdego z uczestni-
W100Y5tcigu P~,acTy byblo dna~ ~ dty si1ące, ab dzis 1es baczycie na kronice takie wspaniałe momen- t' w otoczeniu przewodniczącego OM TUR ków. 

ys1ęcy . rze a ązyc o ego, y w p1ą- t · k t k · d · · L · M 1 k · · · dn · * * * tym etapi wyścigu osiągnąć liczbę 200 i wię- y, Ja en ie y po wr~c~eruu cze.l_<.u na m~- 1 UC/ana o y .1 ,!, przewo 1czącego . 
. t . e t 'k. b . 'ć , . hon złotych przedstaw1c1el GrecJ1 zatracił ZMWRP „W1c1 , Stefana Ignara Chciałem właściwie zasypać w tym arty-ce1 ys1ęcy uczes 111 ow, y przen1es wysc1g c łko · · . .,. . · ·ł . (d . ! kul t 1 'k yf · kt' dał · k 1 prac w szerszych niż dotad ramach na wieś. a wicie powa0ę l ~c1 się osło~me) 1 • , '" • , • e czy em a c ranu, ore po rm o . 

Trzeba, aby nasza' organizacfa wspóldzwlala i w szczerym wz_ruszemu. swemu polsk1~m.u , ,.J~dn~sc · A .takich momentow było wię- Kędziorek, zastępca Komendanta Zlotu: ile 
była czynnikiem daiacym inicjatywe oraz kie- koledze _na szyJę, oddaJąc m~ prawdz1w:e , Ce.]. ~a pytarue co było .charakterys~ycz;n~ to było chleba, ile zużyto kabli do radiofo
ruiącym wychowaniem ideowym „Slużby Pol- brater~k1 poca~un.ek. A moze zobaczycie dla. Kongresu ~ocławsk1~go, odpow1e~z1~c nizacji obozu, ile metrów kwadratowych 
ce" ten, kiedy rozesm1ana sala przerywa kole- mozna: Entuz]am, entuzJazm, prawdziwie miał obóz i t. d. :Miało to wszystko odzwier-

s · dze Zarzyckiemu, który chce przeprowadzić młodzieżowy entuzjazm. ciedlić potęgę zlotu. Niestety los chciał ina-
Oalsze nasu zadonia to pomoc Związkowi I form?.lne głosowanie nad wnioskiem o jed· 1 * * * czej. Notes z cyfra.mi zgubiłem. A może 

Harcerstw.a Polskiego w odJlalezieniu właści· ności, huraganem braw i skandowaniem: Młodzież Lodzi zabrała na Kongres sze- to. i lepiej. Nie będę. Was nudził liczba.::U. 
wej linii rozwojowe;, obrona praw i mleresów Niech o masowości przedsięwzięcia świad-
mlodzieży pracu,ącej i uczącej się, rot.budowa K 

0 
m· u n· 

1
• k czy fakt. że było na nim 49 tysięcy uczest-

życl'l kulturalnego i sportowego, akCJi wcza· t V ników, które mieszkało w ponad i.OOO na-
sów, bibliotek, świetlic, domów wypoczynko- 1 • miotów. Dla porównania sprawdźcie sobie 
wych i boisk. I z d L .d ki z . k . . ilu mieszkańców ma Pabianice, Zt"'ierz czy . . . 1 arzą o z wiąz u Młodz1ezy Pol-1 ku l\Ilodzieży Polskiej. Zarządy Wojewódz- Zduńska Wola. .,, . 

. Za.dania t.e wypełniały. kiedy§ cztery orga- skiej podaje do wiadomości że za antyor- kie da•"11•.·cł1 org· n1'zanJ·1· J·uz· m·e urzęduJ·ą. * * * nizaCJe oddz1el111e. Obecnie stoimy na począt- . . . . ' . ~ ·' ... 
ku naszej wielkiej drogi, drogi, która jest sca-, gamzacyJne zachowanie się na wczasach l W ostatnich dniach nowopowołany Za· Kulminacyjnym punktem zlotu była obok 
leniem tamtych dróg, drogi, na której kroczy- zlocie zostają usunięci z organizacji nastę- rząd Wojewódzld Zl\IP przeprowadził się na przemówienia Prezydenta R. P. (które czy-
my raze~, my, ZMP-ow~y. Trzeba z~i<lć so~ie I pujący koledzy: ul. Koperniha Nr 8, gdzie za.czął już praco- taliśc1e już napewno) defi1ada. Łodzianie 
sprawę, ~e. droga n~sza 1est trudna, z.e będzie- Woźniak Marian z m _ K s sk' _ ,,·ac'. mogą mieć powód do dumy. ·Wypadliśmy 
my musieli walczyc z całym szeregiem prze- '. a · ra zew ie bardzo dobrze. Byliśmy zwartą i bojową 
ciwieństw, że reakcja wykorzysta wszelkie go 18; Tomaszewski Tadeusz ,zam. - De- Prez:rdium powołano w następującym grupą. Jeden z kolegów, który obserwował 
możliwe metody, by wydrzeć nam młodzież. otymy 26; Augustyniak Janus·z, zam. - Ar- składzie; całą defiladę, powiedział mi, że najlepiej w 
Dlateg~ .też. do. p~ac nas.zych musi.m'I'. .st.a11ą.~ mii Czerwonej 73; Kłokow Ryszard, zam. _ Przewodniczą.cy _ Starzec Feliks, v·prze defiladzie wypadła Lódź i Kraków. Roz-
twa:dz1 1 nieug1ęc1. Jestesmy dziś s1lnie1s1, niz A ·· C · 97 mówca mój coprawda był z Krakowa i wie-
kiedykolwiek - jesteśmy zjednoczeni. Trzeba I rmn .. zerwo~eJ. : . . wodniczący - Woźniak Edmund, kier. dział, że ja jestem z Lodzi. Może to była tyl-
tylko, aby szerokie masy członkowskie zrazu· WyzeJ wym1l'!mem me maJą prawa poda- Wydz. Org. - Lewandowski Henryk, kier. ko kurtuazja. Może nie było najlepiej. Nie
miały nasze zadania, aby uzbroiły się ideolo· wać się za .członków ZMP i występować w Wydz. Ośw. Szk. _ Wołczyk Jerzy, kier. mniej fakt pozostaje faktem - było dobrze. 
gicznie, prze<!e wszystkf.m. przez gruntowne po· mundurach lub znaczkach orcranizacyjnych. Wydz. Sp. zaw. - Barcikowski Kazi·rru·erz, 
znanie nasze/ deklaracri 1 praw. Gdy rozumie- 0 

my historyczną i olbrzymią rolę ZMP w chwili j **'* kier. pers. - Koźliński Jerzy, kier. Wydz. 
obecnej, gdy staniemy do realizacji naszych • • • Gosp. - Gozdalik Henryk. 
zadań z całym zapałem i oddaniem, z pewno- \V związku ~ p~wstarue?1. z poł,9-czei_ua 'zarząd Wo.1·ewódzki Zl\IP przeJ·ą1 J.UŻ od 
ścią je wype/n;my. F. I czterech orgaruza-0j1 młodzrezowych ZWląz 

Zarzqd łódzki ZMP już 
I 

pracu1e 
Zarząd Łódzki ZMP rozpoczął swą działalność natychmiast po przyjeździe ze 

Zlotu. Przeyydium Zarządu Lódzkieg-0 Z MP zostało przez Zarząd Główny Związku 
Młodzieży Polskie.i zatwierdzone w składzie i;a.stępując).'m: Przewo~nicząc;v: kol. 
Jabłoński .Tan, wie'llprzewodniczący: ko!· Wo]c1echowsk1 T!J.deusz .. k1ero~mk Wy
działu Organizacyjhego: kol. Kozłowsk 1 .Zygmunt, k1erowmk Wydział!: Oswiatowe
go: kol. Feliksiak Jerzy. kierownik Wyd z1ału Spoleczno-Za~od?wego: kol. ~urzawa 
Zygmunt, kierownik propagandy: kol. Owczarek Roman. S1edz1bą przewodniczącego 
i wiceprzewodniczącego oraz Wydziału O światowego jest dawny lokal Zarządu Wo
jewódzkiego ZWM - ul. Roosevelta 17, telefon 158-63. Inne wydziały i referaty 
miP-szczą się w dawnym lokalu Zarządu Łódzkiego ZWM - Pl. Zwycięstwa 13 (te
lefony 135-85: 128-02). Ustalony został również podział terytorialny miasta na 
dzielnice. Ogółem Związek Młodzieży Polskiej będzie miał w Lodzi 10 dzielnic te
renowych oraz 3 dzielnice fabryczne. Lokale Zarządów dzielnicowych mieszl'.'zą się 
jak następuje: 

Widzew, ul. Armii Cz.erwonej 103. tel. 215-33. Górna-Prawa, ul. Proletariacka 
nr 26-28. tel. 116-93. Gorna,- ul. Gram towa 8, tel. 133-27. śródmieście, ul. Pidr
kowska 41. tel. 143-66. śródm.-Prawe, ul. Żeromskiego 41, tel. 116-61. śródm .. 
Lewe, ul. Kilińskiego 124, tel. 187-95. Górne Lewa. ul. Senatorska 11. tel. 279-7 4. 
Ruda Pabianicka, ul. Zjednoczenia 1. B ałuty, ul. Limanowskiego 60· Staromiejska, 
ul. Czartoryskiego 10. tel. 128.82. PZPB Nr 1. ul. Tymienieckiego 5. tel. 196-60, we
Fnętrzny 195. PZFB Nr 2, ul. Ol?rodow a 26, tel. 110-74. PZPB Nr 3, ul. Piotrkow-

i ska 276, tel. 295-50, wewnętrzny 18. 
Do pierwszych zadań Zarządów ZMP należy uporządkowanie spraw gospodar

czych i ewidencji oraz przeniesienie uchwał kongresowych w teren. 

dawnych organizacji wszelkie prace i pro-
wadzi je dal~j. 

N a terenie całego województwa odbywa 
się w tej chwili akcja pozlotowa. Zarządy 
Powiatowe organizują wiece i masówki, na 
których omawia się wynild Kongresu we 
Wrocławiu, oraz zadania stojące przed Zje
dnoczoną 1\1 odzieżą Poio;Jq. 

Obecnie członkowiP winni załatwiać wszel 
kie swoje sprawy już w nowej siedzibie. 

Telefony: przewodni<!z.ą<>.y - 120-02, Se-
kretariat 192·6P., W.vdz. Ośw. Szk. -
189-62. 

* 
Zarząd Sekcji Młodzieżowej przy Zw. 

Zaw. Prac. Film. R P. Oddział w Łodzi, 
zwołuje posiedzerne Zarządu Sekcji ~Ilo
dzieżowej, w dniu 2. 8. 48 r., godz. 16, w 
śv.ietlicy Związku przy ul. Żeromskiego 
Nr. 100. 
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* * * 
O Wystawie, którą zwiedzaliśmy w dru-

gi dzień zlotu pisać nie będę. Zacytuję ty!· 
ko słowa jednego ze studentów z którym ją 
zwiedzałem: „Tu należałoby przysłac 
wszystkich malkontentów, wszystkich tych, 
którzy gdy się zarŻllą przy rannym goleniu 
żyletką (angielską!) mówią cholerna de
mokracja" i twierdzą, przy każdej okazji 
„ten ustrój musi upasć" i „te rządy są do 
niczego niezdolne". Niech przyjadą i zoba
czą.. Wówczas albo zmienią swe zdanie, al
bo też powieszą się z rozpaczy bo przekona
ją się. że jednak te rządy są do czegoś zdol
ne". Koledzy, którzy nie byliście jeszcze na 
wystawie - jedźcie. Gdy jesteście malkon
~enta!Il.i z~o~icie to o czym piszę wyżej, gdy 
Jestesoe JUZ dawno z nami powiecie: „to 
nasza praca". 

* * * 
.Zlot jak każde z takich przedsięwzięć 

miał obok blasków i swe cienie. Te ostat
nie dotyczące głównie niezbyt ścisłego prze
strzegania terminów aprowizacji stanowią
ce dla niektórych kolegów na zlocie bardzo 
wa~ny.pr~b.lem, dziś z perspektywy dni wy
daJą się JUZ tym samym koJegom nieistot
ne„ Wszyscy uc~~stnicy zlotu twierdr-ą zgo· 
d;n1e „Trzymało (wymowne zgięcie lok· 
cm). 

.. Trzymało" Koledzy. I I{ongres i Zlot. 
To bvły nas:r.e wirlkie młorlzieżowe dni. 

N~s?e swięta. Trraz nrnmv .iuż świ~ta poza 
I n;imi., Trzeba się ze zdwojnnym wysiłkiem 

I 
<=..,~rac do oracY. dla 0.1.·.s:?anizacji i dla Pob 
ski ~. F„ 



atos KUTNOWSKI 

Kronika m. Kutna Posiedzenie Miejskiej Rady Narodowej 

KOMU WINSZUJEMY 
c~nota. 31 lipca 1948 r. 
Dziś: Ignacego 

. WAŻNIEJSZE TELEFONY 
Pow. Kom. M. o. -.:.. 22 
Miejski Posterunek M. O. - 33 
Staróstwo Powiatowe - 31 
Pow. Zakł. Ubezp. Wzajemn, ul. Na~ 

rutowicza nr 20 - tel. 108 
Urząd Zdrowia - 91 
Komunalna Kasa Oszczędności - 43 
Polski Czerwony Krzyż (PCK) - 89 
Szpital Powiatowy - 20 
Ubezpieczalnia Społeczna - 34 
Apteka „Pod Orłem" - 106 
Apteka Sukc. H. Walenta - 52 
Pogotowie Sanitarne PCK - 90 
Prezydium Pow. Rady Narad. - 102 
Zarząd Miasta Kutna - 30 
Straż Pożarna - 41 
Urząd Repatriacyjny - 86 
Pow. Zakład Elektryczny - 32 

Na ostatnim posiedzeniu Miejskiej 
RadiY Narodowej w Kutnie omawiano 
8prawy, związane z budżetem miasta 
na rok 1949. Uchwalono budżet admi 
nistracyjny w wysokości 36 milionów 
złotych. 

Ożywiona dyskusja v.rywiązała się 

przy omawianiu budżetów dla poszcze 
gólnych Zakładów i Prziedsięb'iorstw 
Miejsklch, którym przyznano następu
jące sumy: 1) Rzeźnia Miejska 8.965 
tys. zł. 2) Zakład Kąpielowy 1.631 tys. 
zł. 3) Administracja Nieruchomośc'i 
Miejskich - 9.493 tys. zł. 4) Zakład 

Zboże z ·tegorocznych zbiorów 
jui się ukazało na rynku 

W powiecie kutnowskim, drobni i I Część robotników młóci już zboże i w 
ś~edni rolnicy sprzątnęli już żyto, psze składach w Kutnie sprzedaje się zboże 
nicę i jęczmień. Obecnie kosi się owies. z tegorocznych plonów. 
Pi ękna pogoda sprzyja pracom w polu. 

Brygady przeciwstonkowe przy prac~ 
We wtorek 27 lipca br. przybyła ganizowana brygada przeciwstonkowa 

do Kutna delegacja Wojewódzkiej Sta- w Wierzb'iu, gdzie lustracja pól ziem
cji Ochrony Roślin, z przedstawicielem niaczanych odbyła się spra"vnie i celo
Międzynarodowego Komitetu .zwalcza- wo. Jest to zasługą brygadiera gm'iny 
nia stonki ziemniaczanej. Sójki ob. Markiewicza Aleksego, który 

Zlustrowano Stację . Doświadczalną zorganizował brygadę składającą się z 
Ochrony Roślin w Gołębowie Nowym 22 osób, w tym 16-tu uczniów z miej
i Starym. w Krzesinie i w Wierzbiu. scowej szkoły. 
Stwierdzono, że najlepiej została zor-

Właściciel restauracji ukrywał broń 
W wyniku przeprowadzonej rewizji mimo, że została ogłoszona amnestia 

w mieszkaniu Kolasińskiego Jana, wła- dla nielegalnych posiadaczy broni nie 
ściciela restauracji „Pod szóstką" w skorzystał z niej. 
Kutnie, znaleziono pistolet, który ukry Za przechowywanie broni Kolasiń
ty był za toaletą. Kolasiński przecho- ski odpowiadać będzie przed Sądem 
wywał p'istolet od dłuższego czasu, i Wojskowym. 

• 

al cz my z plagą praństwa 
Władze Milicji Obywatelskiej w Ku I kały w Kutnie przy ul. Podrzecznej 8, kiewicza 38, Olesiński Czesław, Pod

foie otrzymały zarządzenie od władz 1 Zieliński Władysław z Kutna ul. Mic- rzeczna 38 i Budner Józef, KJ.lińskiego 
zwierzchnich, mające na celu zwalcza- kiewicza 70, Szymczak Jan, ul. Kocha- 2. Wszyscy \\ryżej wymienieni ukarani 
nie na terenie naszego powiatu plagi nowskiego 2, Urbaniak Czesław, Sien- zostaną przez starostę powiatowego. -
pljań~w~ kMra je~ przy~yną wię~ ~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~ 
szości przestępstw i awantur. Le sportu -W związku z tym funkcjonariusze 

Mq otrzymali rozkaz zatrzymywania w n1·edz1·e1ę. Zryw Neptun 
pijanych i awanturujących się osobni- • - 11' 
ków, którzy aż do wytrzeźwienia prze W niedzielę 1 sierpnia br. 0 godzi- nowskim „Zrywem", a Koneckim „Ne

ptunem". bywać będą w areszcie i sporządzone nie 15.30 na stadionie sportowym w Ko 
zoslaną doniesienia karne do Staro Meczem w Koninie „Zryw" rozpo

czyna drugą rundę rozgrywek o wej
ście do klasy „A". 

stwa. Zaznaczyć przy tym należy, że ninie rozegrane zostanle rewanżowe 
rówmez karani będą restauratorzy, spotkanie w pHkę nożną między Kut-
którzy podają wódkę osobom już pija- ---------

~~;1·w~~~i san;ło~~~:~;io~~k~~~~:pr~=~ Elektryfikacja pow. skierniewickiego 
względu na wiek. 

W dniu dzisi~jszym po'da jemy pier· 
wszą „czarną listę" pijaków, którzy za
trzymani zostali przez władze M.0. 

Pierwsze miejsce zajmuje ob. Cie
sielski Zygmunt, majster kom~niarski 
zamieszkały w Żychlinie przy ul. Łu
kasińskiego 2. W dniu 28 lipca br. ob. 
Ciesielski przybył do Kutna, upił się, 
a że dZień był gotący, v.ryszedl na ul. 
Stalina i tu ściągnął spodnie, wywołu
jąc panikę wśród wstydliwych Kutno
wianek. Na posterunku MO mistrz ko
miniarski tłumaczył się, że go wódka 
„rozebrała" .. 

Za opilstwo i awantury zatrzyma~ 
ni zostali: Orzechowski Zenon zamiesz 
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Elektryfikacja powiatu skierniewic przy pracacłi elektryfikacyjnycłi z po
kiego postęp11je stale naprzód. W trak mocy Związku Samopomocy Chlop
de elektryfikacji jest 13 gromad gmi- skiej. ZSCh udziela im kredytów w po 
ny Dębowa Góra, rozpoczęto prace staci materiału drzewnego oraz porce
elektryfikacyj ne gminy Głóchów oraz lanowych i metalowych części. Jedno· 
gminy Skierniewki. Jako pierwsza z czesme rolnicy opodatkowują się w 
gminy Skierniewka została zelektryfi- kwotach od 1000 do 2000 złotych z hek 
kowana gromada Mokra Prawa wyłą- tara, w zależności od \Welkości groma-
cznie na koszt własny mieszkańców, poi dy. (Sz.) 
zostałe gromady i gminy korzystają 

Czytajcie »Głos· Kutnowski« 

14~ . ..,. . Mordercy! Milicja! Na pomoc! To tylko modele! 

Oczyszczania Miasta 3.755.tys. zł., 5) Ta 
bor Miejski 3.670 ty~. zł. 6) Betoniar
n:ia 1.692 tys. zł„ 7) Budżet szarwarko 
wy 2.216 tys. zł.. 

W wyniku dalszych .obrad omawia 
no projekt podwyżki komornego od Io 
kali użytkowych o 200 procent i wpro· 
wadzenia dodatku na utrzymanie do· 
mów w należytym porządku. Dodatek 
wraz z ustawowym komornym wyno
sić będzie za 1 izbę 100 zł„ za dwie 
izby - 150 zł„ za trzy izby - 450 zł„ 
a za cztery izby 1000 zł„ i za każdy 
następny pokój 1000 zł.. 

Poza tym w związku z istną plagą 
psów w mieście postanowiono podwyż· 
szyć podatek od psów, kióry obecnie 
wynosić będz'ie za jednego psa łańcucho 
wego - 400 zł. rocznie, a za psa poko· 
jowego - 2000 zł. W wolnych wniQs
kach postanowiono postarać się o za· 
opatrzenie właścic'leli domów w smołę, 
ponieważ cały szereg dachów wymaga 
gruntownej naprawy, a przedsiębior· 
stwa budowlane w !"utnie nil? posiada
ją tego artykułu na składzie. 

Na sali do w ei 
ZA FAŁSZOWANIE RACHUNKÓW 

- ROK WIĘZIENIA 
Przed Sądem Okręgowym w Łodzi 

odpowiadał za defraudację inkasent 
Elektrowni w Kulnie Marian Włod'ar
czyk. Wlodarczyk fałszował rachunki 
za zużycie prądu i w ten sposób oszu· 
kał Elektrownię na sumę 150.000 zło
tych. 

Sąd Okręgowy skazał oszusta na 
rok więzienia . 

WIELKOPOLSKA KO~CZY ZBióR ŻYTA 
W Wielkopolsce i na Ziemi Lul;!elskiej 

skoszono 90 proc. obsiewów żytnich. Do 
stodół zwieziono około 60 proc. zbioru. Jak 
wynika z próbnych omłotów plon z hekta
ra wynosi przeciętnie od 14 do 16 kwinta
li. 

Zbiór rzepaku ozimego w województwie 
poznail.skim został. całkowicie ukończony. 

DZIECI WYKRYŁY SKŁAD TOWARÓW 
I BRONI 

Dzieci bawiące się na strychu domu przy 
ul. Konopnickiej 3 wykryły przypadkowe> 
w skrytce w kominie towary wartości kil· 
ku milionów złotych i broń. 

Rodzice zgłosili o odkryciu M. O., która 
znalezione przedmioty zabezpieczyła. 

KURSY PRZEWODNIKÓW GóRSKICH 
Polskie Towarzystwo 'ratrzańskie rozpo

częło kursy dln. przewodników wyci czek 
górskich. Akcja ta, mająca na celu wy
kształcenie przewodników popularnych wy
cieczek masowych, obejmię kandydatów z 
poza ośrodka zakopiai1skiego. 

WYCZYN POLSKICH LOTNIKÓW 
SZYBOWCOWYCH 

· Lotnicy szybowcowi: Kempówna, Zien• 
tek i Adamski dokonali wyczynu sz;vbow· 
cowego. Na szybowcach konstrukcji pol
skiej dwóch „Sępach" i jednej „Musze" -
wystartowali z miejscowości żar kolo Po
rabki (pow. żywiecki). Przebyli w po
wietrzu około 300 km„ lądując w okolicach 
Wiednia. 

DALSZE STANOWISKA 
PREHISTORYCZNE 

W powiecie Konin natrafiono na dalsze 
cztery stanowiska prehistoryczne: w miej
scowości Świecia na wydmie obok wsi Cho 
rzatki odkrvto stanowiska z epoki kamien
nej, z wczesnego okresu żelaznego (kultn
ra pomorska) oraz z okresu rzymskiego. \V 
miejscowości Babia znaleziono skorupy i 
spalone ko~c_i z okresu rzymskiego. 

DAR PCK DLA SPOLECZE~STWA 
W dniu 18 lipca 48 r. nastąpiło przł"ka· 

za~ie szpitala _PCK w Nisk~ (okręg Rze
szow) - Powiatowemu Związkowi Samo
rządowemu, jako daru PCK dla tamtejsze
go społeczeństwa. 

Szpital ten został bogato wyposażony w 
nowoczesny sprzęt chirurgiczny, rentgen~ 
logiczny i w leki. Na pamiątkę tego daru 
została wmurowana tablica. 

~ 
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TEATR'ł" 
TEATR WOJSKA POLSKIEGO 

Z powodu remontu w miesiącu lipcu t•· 
atr nieczynny. 

TEATR POWSZECHNY 
Teatr w miesiącu lipcu nleczynny, 

Teatr „BAGATELA" Piotrkowska 94. I 
Dziś J codziennie o godz. 20-ej koniec 

przedst. 22-ga znakomita komedifl Ludwika I 
Vern„uiJJ·a pt. 

1 
„MUSISZ BYC MOJĄ" 

Kasa czynna przez cały dzień: tel. 272-70. 

fEA TR KOMEDII MUZYCZNEJ ,,LUTNIA" 
Piotrkowska 243 

Dziś ł codz. o godz. 19,15 „ROSE-MARIE' 
romantyczna operetka w '1 obr11t1teb -
Otto He1 bach a U cizia.I o i erze 60 osób. - Chór 
- B;ilet - Orkiestra. Bilety wcześniej do na
oyc1a w Spółdzielni Artystów - Plastyków -
Piotrkowska 102, a od godz. 17-ej w kasie 
teatru. W niedZielę kasa teatru aynna bd 
godz. 11. 

TEATR KAMERALNY DOMU ZOŁNIERZA 

ul. Daszyńskiego 34. ' 

- Łomowski zdobędzie dla Polski brązowy 
medal w pchn·ęciu kulą - takie przyiemne 
horosko.py stawia mu, jak donoszą z Londynu, 
nie byle kto, bo sam Frank, drugi pt!I Gordie
nie dyskobol USA. 

OLYMPiADA ! 
tak typuje znany dyskobol USA 
Frank, a sam ma ochotę na trzecie 

miejsce w dysku 
Amerykanin obserwował na treningach na- I 

szego miotacza i twierdzi, że trzeciego Ame
rykanina Polak pok-0na w kuli. Złoty i srebr
ny medal Frank oddaje z góry swym rodakom 
Dalaney'ow.i i Thomson'owi. 

Frank jest z pochodzenia Polakiem i dobne 
włada naszym Językiem. Sam ma w elką O<'.hO· 
tę na brązowy medal w dysku i me jest wy• 
kluczone, że go zdobędzie. gdyż stale rzuca 
nim w granicach 52 metrów. 

A Io • 
się zawiedli ..• 

Na ostatnich treningach ł-0dzianka Nowa· 
ko'\'a w skoku w dal osiągała wyniki: 5,30 -
5,40 i to bardzo regularnie. l>ziś o godz. 19,15 sztuka Maxwell Anderso

na „JOANNA Z LOTARYNGII" z Ireną E1cble 
równą w roli tytułowej. .Url1iał biorą: Stani
sław Bugajski, Stanisław Daczyński, Jerzy Du 
szyński, Halma Głusz.kównii Czesław Guzek, 
\Vanda Jakubińska, Jan11sz Jaroń. Mi:hal Me
lina, Adam Mikoła1ewskl, Tadeusz Schmidt, 
Ewa Szumańska i Ludwik Tatar~kt. 

Olbrzymia część biletów wysłan7ch do Stanów 
Zjednoczonych wróciła z powrotem do Anglii 

Gdyby Polsce udał-0 się taki wynik uzy
skać podczas zaw-0dów, mielibyśmy z pewno• 
ścią miejsce w pierwszej dziesiątce. 

Wszystko będzie zależało od nerwów No• 
wakowej. Miejmy nadzJeję, że ma je mocne. 

~ ~_____,_ 

Reżyseria Erwina Axera, kompoizyc)a pla
styczna Otto Axera. 

Kasa czynna od 12-ej, t~I. 123-02. 

LETNI TEATR „OS.A" 
Zachodnia 43, tel. 140-09 

19.30 punkt. Komedia muzyczna R. Be
nackiego pt. „Rozkoszna d:tiewczyna". 

H. Makowska w roli tytułowej oraz 
B. Halmirska, St. Piasecka, W. Brzeziński, 
M. Dąbrowski, Wł. Kwaskowski, T. Wo
łowski, L. Sadurski i inni. 

Reżyser: T. Wołowski. - Orkiestra pod 
batutą Z. Wiehlera. - Dekoracje: .J. Galew
ski. - Tańce L. Sadurski. - Nowa wysta
wa. - Modne stroje. 

H.INA 
ADRIA - .,Gasnący Płomień" 

godz. 18. 20.30: w niedz. 15.30. 
BAŁTYK - „Dragonwyck" 

godz. 16, 18.30, 21; w niedz. 13.30. 
BAJKA - „Rosanna siedmiu księżyców" 

godz. 17.30-, 20, w niedz. 15. 

LONDYN (obsł. wł.). - Olimpiada nie jest 
wielkim v·ydarzeniem w życiu Anglii. Orgaoj
zatorzy, przewidując brak należytego zaintere
sowania wysłali olbrzymią ilość biletów wstę
pu do Stanów Zjednoczonych, spodz.1ewając 
s'ę w ten sposób uczynić z Igrzysk Olimpij
skich imprezę dochodową. Olbrzymia część 
tych biletów Amerykanie odesłali jednak. tak, 

Piękna inicjatywa 
kolarzy DKS u 

Sekcja kolarska DKS-u urządza w niedzie
l~. dn·ia 1 sierpnia rb. Rodzinną Wycieczkę 
Towarzyską d-0 Wrzący, ui Lut-0mierskim. 

Członk-0wie Se.kcji z rnwerami, zbierają się 
na boisku Klubu, przy ul. Nawrot Nr 73-75, 
skąd nastąpi wyjazd punktualnie o godz. 7-ej 
min. 30. Rodziny i czł-0n.kowie bez rowerów, 
zbiera ią się o godz. 7-ej rano. na Placu \Vol
nr 'ci, skąd nastąpi odjazd tramwajem do Lu
lom:erska o godz. 7 mi.n. 40. Pożądanym jest 
zabranie ze sobą kostiumów kąpielowych, pił
ki do gry w s•iatkówkę, oraz zaprowiantowa
nia na cały dzień. 

Goście i sympatycy - mile wid-ziani. 

że nie ul,l!ga już najmniejszej wątpliwości, iż 
Iqrzyska będą imprezą deficytową. Napływ 
gości jest st-0sunkowo niewielki. 

W czwartek w godzinach J>'lnołud.noiowych 
tlumy ludzi podążały jednak wszystkimi dro
q mi i pojazdami do Wembley, gdzie na sta
dionie Empire miało się odbvć uroczyste o
twarcie Igrzysk Olimpijskich. Wielu Anglików 
przybyło na tę uroczystość jedynie po to, aby 
widzieć króla. W dniach następnych, w któ· 
rvch odbywać s:ę będą konkurencje sportowe, 
spodziewana jest dużo mniejsza frekwencja. 

Olbrzymi stadion Emoire w Wembley ude
korowany j<";,t flagami 59 państw biorących u
dział w Igrzv-skach. Drużvna Polski w czas~e 
defilady prezent-0wała się bardzo dobrze i by
ła qorąco okla5kiwana. S?tandar niósł mistrz 
Polski, Łomowski. N;ebieskie marynarki i sza
re spodnie wygląd;ily bard'lo estetycznie. Ze· 
spół polski liczy 27 osób (kierownicy drużyn 
i zawodnky). lłroczystości i defilada bardzo 
zmeczyly zawodników i zdarzyło się kilka wy
padk<'-w zemdlenia. 

W zawodach jachtowych weźmie udział 200 
zawodników, re prezentu ją<"vcll 21 państw. Z 
ekip zqłoszonych do uczestnictwa w OlimJl'la, 
dzie nie przvbyly do tej pory załogi Czecho
słowacj•i i Węgier. 

Me. Gibon 
Australia 

GDYNIA - Kino nieczynne - na czas re
montu Program Ak ualności przelllesiono 
do kina ,,Hel''. 

HEL - „Program aktualności 'krajowych 
i zagranicznych Nr 23" 

JUTR.O RUSZA JL,Jr6A 
godz. 11, 12, 13. 14, w niedz. 11, 12. 

HEL (dla młodzieży)-,.Nicholas Nocleby" 
godz. 15.30. 18. 20.30, w niedz. 13. 

Ciężkich przeciwn.ków wylosowały - drużyny łódzkie 

MUZA - „Wiosna" 
godz. 18, 20; w niedz. 16. 

POLONIA - „W pogoni za mężem" 
godz. 16, 18.30, 21, w niedz. 13.30. 

PRZEDWIOśNIE -„Gospoda świąteczna" 
godz. 18, 20, w niedz. 16. 

ROBOTNIK - „800-lecie Moskwy" 
dodatek: Przegląd Sportowv Nr 8 
godz. 17, 19, 21, w niedz. 15· 

ROMA - „Moja siostra Eileen". 
godz. 18, 20. w niedz. 16 

REKORD - „Błyskawica" 

Po kilkudni-0wej przer J 
wie, liga piłkarska rusza 
do boju, rozpoczynając 
drugą rundę 6potkań 
tódzkie Ze6poły wyloso
wały silnych przeciwni
ków. W szczęśliwszym 
oolożeniu znalazł się Wi 
ctzew, który w Łodzi go
~<'ić będ7.ie Polonię sto
ill<'zną. Łodz,ianie dążyć 
będą niewątpliwie d-0 u
zyskania jak najlepsze

godz. 18.30 20.30, w niedz. 16.30. 
STYLOWY - Melodia Serc" 

godz. 16, 18.30, 21, w niedz. 13.30. 
SWIT - „Zagubione dni" 

godz. 18, 20.30, w niedz. 15.30. 
TĘ:CZA - „Wakacje" 

godz. 17, 19, 21: w niedz. 15. 
TATRY (w ogrodzie) - „W pogoni za mę· 
żem" 
godz. 15.30. 18, 20.30, w niedz. 13. 

WISŁA - „Moja miła" 
.godz. 17, 19, 21, w niedz. pocz o godz. 15. 

WLóKNIARZ - „Panna bez posagu" 
godz. 17, 19, 21; w niedz. 15. 

go wyniku, rewanżując się w ten siposób za po 
niesioną klęskę w Warszawie. Brak Gbyla i 
Wiernika nie powinien być przeszkodą dla 
zdobycia 2-ch punktów na Polonii. ponieważ 
trener Kamien:arz znalazł już godnych zastęp
ców na tych p-0rzycjach. 

Groźba spadku do drugiej Ligi powinna 
spowodować renesa•ns gry z~połu Widzewa. 
Zawody niedzielne zapowiadają się nie.zwykle 
ci~kawie i niewątpliwie zgTOmadzą tł'llmy wi
dzów na stadion•ie ŁKS-u. 

Drugi zt>spół łódzki ŁKS udaie się do Cho
rzowa na mecz z tamtejszym AKS-em. Tam 
czeka naszych piłkarzy o wiele trudniejsze za
danie, niż w Łodzi Widzew. Obcy teren, nie
zbyt przychvlnip nastawiona widownia oraz 

Co usłyszymy przez rad o Ddob~ zesoó~ ~KSl·U , ot:oprzZeBszkodv. jakie hę-
Program na sobotę 31 1mca 1948 roku. __ . _ _. . .._ ________ _ . . 

1 

ztal ofiqa 'llJ 1:., 

12.04 Dziennik; 12.25 Pieśni M. Glinki; K ' • k t 
12.45 1) „Przygotowanie roli pod siew ozi- OmUftJ a 
min" - 2) ,.Wsnółz:i.wodnictwo pracy w I 
rolnictwie"; 13.00 Koncert popularny; Wydz. Sportowego Nr. 1 
13.45 Cesar Franck - Kwintet for~e_Pi.ano~ 1. Wyz.nacza ~ię termin zgłoszeń do druży-
wy f-moll (płyty): 14.30 (Ł) Z dzisie)sze] I nowych mistrzostw okręgu kl. A do dnia 10.8. 
pra_sy; 14.35 (Ł) Kwadrans ~uzyki op.ei;o~ 

1 
1948 r. 

we] (płyty)! 14.50 (L) II odcinek poWle~;~ 1 2. Losowanie d-0 drużynowych mistrzostw 
dla młodziezy pt._ ,.Nad czarną wodą .. I okręgu kl. A odbędz.ie się dnia 10.8. rb. o 
~5.95 .. (L) Komu~ikaty; .15.10 \~) Arie godz. 19-tej w l-0kalu ŁOZB w obecności upo
i p1esm; 15.30 ,.List z Leningradu - słu- ważnio.nych przedstaW1cieli zainteresowanych 
chowisko dla dzieci; 16.00 Dziennik; 16.30 klubów. 
~~~yk11: 16.45, (ł:) „Przy sob.ocie PO robo- 3. Podaje się d-0 wiadomości weryfi~ację o 
cie ; 18.00 .. Mowi Wystawa Ztem Odzyska- tytuł moralnego mistrza kl. B na rok 1947-48: 
nych": 18.05 Muzyka rozrywkowa: 18.40 Ch.ZKS „Co.nco·rdia" - WZKS „Victoria" 
(Ł) „O nieme.i żonie i głuchym mężu" -:- pkt. 0:2, stos. zwyc. 7:9. WZKS „Victona" -
farsa starofrancuska: 19.00 (L) „Co się Ch.ZKS „Concordia" pkt. 2:0. stos. zwyc. 15:0. 
zdar~yło": 19.10 (L) Muzyka lekka z nłvt: Tytt.ł moralnego drużynoweqo m•strza kl. B 
19.25 (Ł) „Pięć minut poezji"; 19.30 na rok 1947-48- zeł-Obył WZKS „Victoria" -
„Emancypantki"; 19.45 ,.Z życia Jugosła- Łódź. 
v.'1i"; 20.10 XI „Wieczór Mickiewiczowski"; 4. Rezerwuje się termin dnia 1B Slierpnia 
20.40 Utwory fortepianowe K. Debussv'ego 1948 r. dla Łódzkiego Klubu Sp-0rtoweg-0. 
20.58 Komunikat meteorologiczny: 21.00 5. Wydział Sport-0wy zezwala Łódzkiemu 
Dziennik; 22.00 Mvzvka taneczna: 22.40 Kluhowi Sportowemu na wyjazd do Szcze•:nil 
Komunikat z .. XIV Olim pady": 23.00 Ostat celem rozegrania dwóch towarwskkh za wo 
nie wiadomości; 23·10 Mnzyka taneczna; dów z nOdrą" i C. Sz. Mil. w Stupsku w dn 
23.20 Program na jutro; 23.30 Muzyka ta- 21 i 22 sierpnia br. 
neczna; 24.00 (Ł) Koncert życzeń; 0.30 w-z Sekretan: 
(L) Za.kończenie audycji i Hymn. l-J J. Służewski 

l'rzewo dn icz ący 
l-1 M. Tyl 

• 

dzie musiała zwalczać drużyna łódzka. Sądzi· 
my jednak, że ambicja i silna wola zwycię· 
stwa, dadzą łodzianom możność zdobycia 
punktów. 

Mistrz łódzkiej klasy A, PTC z Pabianic ro
zerrra swój ostatni mecz o wejście do drugiej 

Saort UJ ZSRR 

Li~i. tym razem z Ogniskiem z Siedlec. Jeśli 
pab;aniczanie uzyskają lepszy wynik, niż 
Gwardia z Wiciami, mogą zająć pierwsze miej 
sce w końcowej tabeli grupy IV-tej, a tym sa• 
mym zakwalifikują się do walk o wejście do 
pierwszej Ligi. 

Znów nowe rekordy 
w strzelaniu i podnoszeniu ciężarów 

MOSKWA (PAP). - Zawodnky radzieccy\ binu, uzyskał 194 pkt. na 200 możliwych. Wy• 
ustanowili kilka nowych rekordów świata w rak ten jest o 6 pkt. leJ>6ZY od dotychczasowe
strzelamu i w podnoszeniu ciężarów. Nowym go rekordu świata w tej konkurencji, należą. 
rekordzistą św~ata w strzelaniu jest zawodnik cego do Fina Liuhali. Dołgoborod-0w poprawił 
leningradzkiego „Dynamo" , Dołgob-0rodow rów!liież rekord świata w s-trzelaniu z trzech 
który w strz.elaniu w poz.ji leżącej z kara· pozycji o 11 pkt., uzyskując łącznie 541 pkt. 

W pozycji klęczącej zawodnik radziiecki usią• 
gnął 183 pkt., podcuis gdy z porzycji stojąc&j 
uzyskał 161 pkt. Jeszcze jeden 

olimpijski skandalik 
RZYM (obsl. wł.). - Redaktor naczelny 

dziennika „Umta" wysłał depeszę do Między
narodowego Koi;gitetu Olimpijskiego w Londy
nie, protestując przeciwko skandalicznemu po· 
stęp-0waniu włiidz brytyjskich. które zabroniły 
wjazdu do Anglii dziennikarzowi wlosk.emu 
G:glto. 

Depesze anill-0gicznej treści włoskie o.rga· 
nizacje sportowe wysłały do angielskieg-0 „Fo
reign Office". 

Dzisiaj w Londynie 
startuje Sinoradzka 

Rekord olim1 •is~i w oszczeiu 45.18 m. 
Dzisiaj w drugim dniu Igrzysk Olimpij

skich w Londynie startuje z naszych -0limpij
czvków jedyn:e Sinoradzka w rzucie osu::ze
pem. 

W konkrencji tej Polska za jęła w Berlion~e 
w 1932 r. trzecie miejsce, a brązowy medal 
przvpadł wówczas łodziance Marii Kwaśniew
skie i. 

Rekord olimpijski do lej chwili należy do 
Niemki Tilly F'eischer, zwycięzczyni na Olim
piadzie berlińskiej i wynosi 45, 18 m. Kwa· 
śniewska jako trzecia uzyskała wynik 41,8.0 ro. 

Zespołowo drużyna leningradzkiego „Dyna
mo" zdobyła w stf'Zelaniu 2.618 pkt., co prze
wyższ.a rek-0rd światowy tej konkurencji na· 
leż· :y do reprezentacj~ Szwajcal'iL 

Znany uiwodnik radzieckii wagi półciężkiej 
- Makew, który uzyskał już wynik o 5 kg 
lepszy od rekordu świata w p<idnoszeniu c"ę· 
żarów lewą ręką - 105 kg, poprawił swój o-
statni wynik podnosząc 111,5 kg. 

·Uwaga piłkarze Zrywu I 
Kierownictwo sekcji piłkarskiej KS Żryw 

rn'll'iad mia, że w niedtielę dma 1 sierpnia o 
godzinie 18-tei na boisku własnym w Paiku 
Lud-0wym odbędzie się mecz piłkarski 

ZRYW - TUR (Cyganka). 
Obecność wszystkich człc;mków sekcji pił

ki n-0ż.nej obowiązkowa. Zbiórka o godzJnie 
17-tej. 

Co s'ychać u za11aśni~ ów? 
'/\/ celu ożywienia ruchu w sporcie zapaśni

czym, Wydział Techniczny ŁOZA o.rganizuje 
turniej drużynowy w zapasach o nagrodę prze 
chodnią, ufundowaną przez Zarząd ŁOZA. 

Pierwszy mecz odbędzie się już w nadcho· 
. Kalendarzyk sportowy na sobotę przedsta- r' cą niedzielę. S'potkają się zespoły ŁKS-u i 

Wla s·ę następU]CjCO: I w· T . t ł . . . 

Dts·a; tylko kiasa C 

Piłka nożna: Zawody o mistrzostwo kl. C: imy. urn:e.i po rwa przez ca Y sierp1en. 
godz. 18.30, boisko DKS-u: ZZK III - Boruta ' wrześniu odbędą się mi6tr:zo&twa iildvwi• 
III, boisko Widzewa: Widzew III - Zjed.no-j du11.Jr.- D. _ 03020§( 
czone III, boisko ŁKS-u: ŁKS III - TUR III! ---~ · · 


